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Ze wszech stron słychać tylko o wyborach. 

W Austryi, Prusiech, w Anglii nawet, gdzie 
nie pora wyborów, ale pora zdąwania przez 
deputowanych sprawy z upłynionej sesyi, Sa- 
me tylko polityczne wyznania wiary dają się 
słyszeć. A cóż dopiero mówić o Francyi, 
gdzie aż kandydaci do tronu ogłaszają swoje 
programy wyborcze, a między dziennikami, 
ladźmi politycznymi i całemi stronnictwami 


toczy się spór © prawo wyborcze, a miano-|. 


wicie: kto ma wybrać. rząd, i to nie same tylko 
osoby jego, ale jego formę, naznaczyć bytu 
jego naturę: czy reprezentacya narodu albo 
cały naród w indywiduach swoich? 

Zasada wpływania na bieg spraw publi- 
cznych, na rząd in concreto, drogą wyborów, 

- jest najwyższym stopniem wszechwładztwa in- 
dywiduum, a w głosowaniu powszechnem, któ- 
re w wielu krajach już jest częścią prawa 
publicznego, w innych zaś bliskiem jest swego 
kresu, doszło do zenitu rządów bezpośrednich 
wszystkich przez wszystkich. Ale właśnie 
w chwili zwycięstwa tej zasady okazała ona 
praktycznie złe skutki swoje: we Francyi prze- 
grana kampania obaliła i formę rządu i tron 
i dynastyę wyszłe z głosowania powszechnego; 
w Niemczech rządy parlamentarne stały się 
powolnem narzędziem polityki, która właśnie 
wbrew wszechwładztwu powszechności czyli 
wszechwładztwu ludu, zbudowała za pomocą 
tego posłusznego swej woli żywiołu wszech- 
władztwo państwa: uosobione w rządzie jedy- 
nowładnym. W imie tego wszechwładztwa, 
większości sztucznie utworzone majoryzują 0- 
gół, pod którego godłem działają, a wobec 
mniejszości dokonywają pod firmą dobra po- 
wszechnego, gwałtów i sumieniom nawet na- 
kładają jarzmo, słowem, dochodzą do najwyż- 
szego despotyzmu, jakiego tylko samowola 
isiła brutalna mogły kiedykolwiek dostarczyć 
przykładów. Przeciwnie w Hiszpanii, w imie 
tego wszechwładztwa ludowego próbowano 
tworzyć odrębne formacye polityczne dla za- 
spokojenia najbliższych lokalnych interesów, 
„zamieniając gminy na państwa. 

Słowem najpotworniejsze płody polityczne 
i społeczne zrodziło zastosowanie zasady re- 
prezentacyjnej do idei wszechwładztwa ludo- 
wego. Przekonano się zaś, że idea ta, która 
miała być dla najdoskonalszej republiki za- 
siewem, zdoła zarówno służyć cezgryzmowi 
i bismarkizmowi, jak komunie paryskiej i kar- 
tageńskiej. 

Smutne doświadczenia najświeższych czasów 
usposabiają umysły do reakcyi, która obja- 
wiać się już zaczyna na całym przestworze. 
Z nazwą reakcyi wiąże się nie tyle powrót 
czyli zwrót do istotnych przyrodzonych źró- 
deł społeczności politycznych czyli państw, 
co wyparcie się wszystkich materyalnych i in- 


Ouęść iierafkQ-artyPtySzER 


PRZEGLĄD DRAMATYCZNY. 


Po krótkiej przerwie w akcyi sceny tutejszej roz- 
począł się we czwartek kurs zimowy. Zaledwo kil- 
ka dni, potrzebnych do koniecznego uporządkowa- 
nia gmachu teatralnego, przegrodziło ów w roku 
bieżącym nieustający peryod kampanii artystycznej, 
której podziały na letnią i zimową zetknęły się 
z sobą bezpośrednio, jak się nieraz stykają w kli- 
macie naszym nagle i bez widocznego przejścia dni 
jasne, słoneczne i ciepłe z porą mroźcą i wietrzną, 
mieszczącą w sobie niewątpliwe zarody zimy. T$l- 
ko, że stosunek jest odwrotny. Kiedy lato w natu- 
rze jest upragnieną chwilą rozkwitu, dojrzewania i 
plonu, dla sceny jest ono chwilą przednowku i zi- 
ma dopiero doprowadza do zupełnej dojrzałości jej 
owoce. Bądź co bądź teatr po raz pierwszy od 
czasu swego tu istnienia przetrwał lato w mieście 
i jeżeli materyalnie okupił ten Śmiały experiment 
niedoborem w dochodach, to z drugiej strony wiel- 
ką osiągnął korzyść , „bo uniknął nieuchronnego 
chaosu i rozprzężenia, jakie przynoszą z sobą piel- 
grzymki na prowincyę; trzymał ciągle pod bronią 
swój hufiec, gotowy do akcyi i ćwiczący się nieu- 
stannie w trudoych powołania swego zapasach. 

„ Dobra skutki tego ryzykownego planu ckazały 
się nader widocznie. Ciągła wprawa, chwalebne 
współzawodnictwo i wyścigi o lepsze całego sceni- 
cznego ogółu — w chwili, gdy powagi majo- 
rum gentium używały wytchnienia lub występowa- 
niem na innych scenach usiłowały zwiększyć roz. 
głos swoich talentów — rozwijały w oczach i rzechy 
można magicznie wrodzone zdolności mniej dotąd 
znanych, mniej podziwianych adeptów sceny, a kil. 
kakrotnie szczęśliwie zdobyte powodzenie i wyni- 
kające ztąd zaufanie w sobie, a zarazem przeświad- 
czenie, że całe brzemie zadania sceny spoczywa aa 
ich barkach, nadały dziś niewyrobionym jeszcze 
niedawno talentom, prawdziwie artystyczne nama- 
szczenie. Teatr tutejszy zdobył sobie oddawna re- 
putacyę umiejętnego kształcenia talentów; postęp 
sceny wśród najniekorzystniejszych nawet chwilowo 


żanej pod 1, 413, — Mfizsy reklamacyjne nionapieczę- 
ankowaniu. — Listów niefrankowanych nie przyjmuje się. 
nadsyłanę Redakcyi nie zwracają sig i bywają niszezone. 


burgu, frankture 
i Fogler — w Wiednia 
nachium 


com polecić, tudzież zgromadzenie wyborców, przed 
którem kandydaci wyznanie swej wiary politycznej 
złożyć mają. 

Sprawa Dra Żulińskiego, jakkolwiek na teraz 
ucichła nie jest jeszcze załatwioną. Zdaje się, iż 
oprze się aż o koronę. Kwestye prawne wiążące | d 
się z nią są bowiem tak zawikłane, iż tylko koro- 
na rozciąć je może. Rada szkolna uczyniła wnio- 
sek, ażeby Dra Żulińskiego tymczasowo mianować 
zastępcą profesora. : 

Sprawa akcyjnego towarzystwa przyjaciół sceny 
narodowej, a raczej sprawa teatru polskiego, Z8- | 
czyna znowu zajmować uwagę publiczną. Obiegają |łom tym, r j obywatelskiem, 
bowiem rozmaite wieści o ciągłych  przesileniach pragną sumiennie spełniać obowiązki przyjęte do- 
w dyrekcyi, o jakichś zakulisowych rewolucyach 
i t. p. Dawniej przynajmniej z afisza dowiadywano 
się, kto jest artystycznym dyrektorem sceny. Obe- l 
cnie trzeba się tego tylko domyślić i czytać pil-|gotowe, robi z niemi co mu się podoba, gdyż za 
nie pomiędzy wierszami pismo dyrekcyjne Dzwô- nic nie odpowiada. Kara wymierzona na wó, 
nek teatralny. Tymczasem repertoar chroma wido- | przez Wydział jest fikcyą, bo egzekucya jej, na 
cznie, publiczność karmią „Dwoma złodziejami“ |żą do starosty, prawie zawsze pozostaje 
i sztukami podobnego kalibru, tak iż pod wzglę- skuteczna. Pomiędzy temi dwiema ODON 


że i cesarstwo było monarchią, i rządy domu 
orleańskiego były monarchią, ale oba te ro- 
dzaje monarchii opierały się na rewolucyach, 
z łona których wyszły, a nie na ciągłości 
historycznej; na głosowaniu, a nie na prawie. 

Głosowanie czyli wybór, bo tylko tą drogą 
restauracya monarchii może nastąpić, byłoby 
tym razem tylko środkiem do powrotu do 
prawa, nie zaś podstawą prawomocności wy- 
boru. Głosowanie zaś powszechne byłoby za- 
parciem tego prawa, i pretendent byłby tyl- 
ko kandydatem. Restauracya monarchii była- 
by nie dla samej tylko Francyi reakcją, ale 
wpływ jej odbiłby się daleko po za granice 
Francyi, i to bardziej w umysłach niż w rzą- 
dach; nie stworzyłby pewnie kontrrewolucyi, 
ale dałby punkt oparcia tym wszystkim aspi- 
racyom, które tęsknią za odzyskaniem pewnej 


w obyczaj. 

Objawy reakcyi dostrzegamy już na całej 
linii, a wybory są dla niej tłem uwidocznia- 
jącem wyraźnie rysy. raii 

Nie wiemy wprawdzie, jaki będzie rezul- 
tat liczebny wyborów w Prusiech i Austryi, 
lecz też rezultat zawisł częstokroć od środ- 
ków, jakiemi rozrządzają rząd i panujący Sy- 


czyta, a pisarz, indywiduum do wszelkiego 


stem, a środki te służą zawsze dla tych, co podstawy prawnej, coby usunęła następ” |dem repertoaru obecna scena idzie o lepsze ze |je ciągła scysya jawna lub skryta, a Starostwa 
aktualnie są panami; wszelako ruch wybor- stwa zmiennej, bo zawsze chwilowej akcyi|sceną p. Miłaszewskiego, któremu właśnie z po-|w naturalnym biegu rz przeszkadzając rozwo- 
głosowania. wodu złego repertoaru wypowiedziano subwencyę. | jowi samorządu, starają się koniecznie owieść, że 


czy daje już świadectwo o reakcyi. Najwybi- 


E ; Aor f inien być zni , poni 
tniej zaś znać ją w Anglii i Norwegii, gdzie tenże powinien być zniesiony, poniować jest 


Gdyby równe przyczyny rodziły zawsze równe - 
tk PN : kiem ich władzy. Liczne dowody tego każdy Wy- 


Ropa" skutki, to tym razem zapewne musiałby teatr 


panuje narr a pg mt na wybory jest ESI ON lwowski znowu stać się przedmiotem podobnej = poras romy” i Ne takich stosun 
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doszedł do najwyższej doskonałości ; rozporządze- 


gii przeważne dotąd stronnictwo radykalne, 
mające właśnie w ludzie wiejskim swoich re- 
prezentantów, poniosło dotkliwe porażki; w Pru- 
siech przy wielkiej od rządu zawisłości wszy- 
stkich niemal sfer ludności związanych służbą 
wojskową lub administracyjną , konserwatyzm 
tak u katolików jak u protestantów przenosi się 
na pole religijne, jako najbardziej obwarowa- 
ne, a w Austryi partya liberalno - narodowa, 
to jest supremacyjna, majoryzująca, zastrzega 


nia te zwykle w niwecz się obracają, nie mogąc 
zneleźć zastosowania w praktyce. Kto więc pra- 
gnie choć skromną cegiełkę dorzucić do ogólnego 
dobra krajowego, powinien użyć wszelkich możli- 
przez sekretarza okazuje się, że w ubiegłym kwar- |wych środków, aby Sejm w roku bieżącym zebrać 
telə Wydział załatwił spraw 637, z ważniejszych |się mający uchwalił: gminy biorowe, rady. 
zaś następujące: Wystosowano petycye, 1) do Wy- |zmiauę ustaw gminnej, drogowej 


i o reprezentacy 
działu krajowego o udzielenie zapomogi bezzwro- powiatowej. Dopokąd to nie nastąpi, kraj nie dźwi- 
tnej gminom dotkniętym cholerą; 2) o unormo- 


gnie się z nędzy, oświata nie rozszerzy się, | u- 
wanie w drodze ustawodawczej rybołostwa dzikie- | stawa szkolna w roku zeszłym uchwalona « 
go; 3) aby sądy powiatowe nie wdawały się w 


u ludu siluej opozycyi. A wszystko to asp z 
roztrzyganie spraw polowych i innych, a należą okropna stanu obecnej gminy, która jako. gó 
W. 


Lwów 5 października. Jasło 2 października. 


Rada powiatowa Jasielska odbyła trzecie posie- 


(E.) Jak już donosiłem, Wydział krajowy przy- 
dzenie kwartalne. Z sprawozdania odczytanego 


gotowuje na najbliższą sesyę sejmową projekt ure- 
gulowania płac i zmiany etatu urzędników swoich. 
Projekt ten wszakże nie odpowiada słusznym po- 
trzebom, FR ogranicza się na tem, iż dotych- 
czasowe dodatki z powodu drożyzny wlicza do 
płacy, a tem samem płaca tak podwyższona do- 
równywa pobieranym obecnie z doliczeniem do- 
datku. Zarzucają też projektowi, iż jest jedno- 


> : SA A z _|strounie wypracowanym i krzywdzi niektóre gałę- A i : $ 
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ćwiczenia wojskowe odbywały gi 

najpilniejszych robót w polu; 5) do ministra 
finansów, o odpisanie czwartej części podatków z 
; 6) do Namiestnictwa, 


etatu poruczono jednej osobie, nie wysłuchano zaś 
naczelników wszystkich oddziałów, najlepiej mo- 
gących znać stosunki urzędników podwładnych. 
„Jako dalszy brak projektu wskazuje OO. 
nie go na miejscowych urzędników ydziału. 
W służbie krajowej jednak znajduje się jeszcze 
pareset osób po za Lwowem. Dość wymienić li- 
czną klasę służby przy drogach krajowych. Nieo- 
bjęcie projektem całej tej służby polega na tem 
zapewne; iż ta znajduje ię na prowl, albo też 
iż nie jest stałą. Wiadomo jednak, że drożyzna 
panuje nietylko we Lwowie, ale od niedawna wszę- 
dzie, a stosunkowo może bardziej niż we Lwowie, 
ceny się podniosły w innych stronach o 

Że zaś służba na prowincji nie jest stałą, prze- 
mawia bardziej za podwyższeniem płacy tych u- 
rzędników, którzy pracują zarówno jak urzędnicy 
stali, nie mając zapewnienia na przyszłość. Spo- 
dziewać się należy, że tę okoliczność Wydział za- 
równo jak sejm uwzględni; odnosi się ona bowiem 
do części urzędników i sług bardzo szczupło do- 
tąd uposażonych, a spełniających pracę uciążliwą, 
mozolną a częstokroć donioślejszą aniżeli praca 
biurowa. 

Q sprawie wyborczej w naszem mieście nowego 
nio nie mam donieść, jeżeli nie chcę poprzestać 
na zapieywaniu mnóstwa kaudydatów do krzeseł 
poselskich, których uznano za „możliwych“ w ko- 
mitecie ściślejszym. Niebawem zwołany będzie ko- 
mitet obszerniejszy, który ma kandydatów wybor- 


wiedni potrzebie, a nie ograniczając się jed 


w samej nawet Hiszpanii reakcya silnie się 
; h 4 k na czczych paragrafach. 


objawią, i to w dwóch kierunkach z sobą 
sprzecznych. Bo nie tylko szeregi karlistów 
są objawem potężnej reakcji, ale nawet w ło- 
nie rządu madryckiego zarzucono szaloną myśl 
federacyi na systemie komunalnym opartej i 
zwalczają odrębne republiki, co wzięły na se- 
ryo projekt w głowach radykalistów powstały 

ajpotężniej występuje na jaw reakcya we 
Francyi, bo też najdalej tam odbieżono od 
przyrodzonego rozwoju, i tam się zrodziła i 
wcieliła naprzód zasada powszechnego głoso- 
wania. Wojna między rojalizmem a republi- 
kanizmem toczy się od niedawna, bo dopiero 
od chwili fuzyi utworzyło się stronnictwo mo- 
narchiczne, a jest już tak potężne, że kusi się 
o zwycięztwo, do walnej sposobiąc się bitwy. 
Zasadzie głosowania powszechnego zagraża 
tam cios stanowczy, bo lubo rząd 4go wrze- 
śnia był już jej zaprzeczeniem faktycznem, 
ale prawomocność jej utrzymaną została w 
ustawach. Wybór między monarchią a repu- 
bliką sięga dalej niż zmiana prosta formy 
rządu; idzie tam o podstawy urządzenia po- 
litycznego, o spółeczne nawet pytania. Wszak- 


Wiedeń 5 października. 


Dotychczasowa walka wyborcza nie przynosi za- 
szczytu stolicy państwa. Rozdzielona z pcczątku 
na trzy obozy polityczne ludność tutejsza, w ogóle 
pie brała i nie bierze udziału w sprawach 
zborih, W czasach burzliwych bardzo łatwo 
poruszyć możną wiedeńczyków, W czasach normal- 
nych odznaczają się paid. prawie ospałością, dk 
tego dowodzi obojętność obywateli tutejszych 
dem instytucyi sądów przysięgłych. Sesya sądć 
przysięgłych, jaka przypadła w miesiącu wrześniu, 
nie mogła się zebrać z powodu braku i nieobecno- 
ści przysięgłych. Z dniem 1 stycznia wchodzi w 
życie nowa posen karna, zaprowadzająca in- 
stytucyę sądów przysięgłych dla wszystkich zbro- 
dni i przestępstw, a tu wszyscy obawiają się, iż 
nie będzie nigdy kompletu sędziów zysięgłych, 


taka apatya ogarnęła wiedeńczyków do nowéj in- 


stytucyi. Dzienniki ganią tę opieszałość i na 

ją do roboty, do pełnienia obowiązków obywatel- 
skich. „Autonomia za wiele czasu nas kosztuje, za 
wiele korowodów,* usprawiedliwiają się obywatele, 
gdy im zarzucają obojętność. Przy 7 do 
Rady państwa nawet inteligencya jest ość oboję- 
tag. Widać to po kandydatach. Oprócz pp. Glase- 


żyte na zakupienie rekwizytów ogniowych dla gmin. 
Drugi okres trzechletni istnienia rad gminnych 
skończył się, Rodeo zaś dobiega do kresu, 
ie, 


ktami, samą naturą gry swojej osiąga jwyższy 
cel sztuki, jaką jest prawda w całej swej natural- 
ności bez owych przymieszek, które nazwalibyśmy 
bengalskim ogniem artyzmu. Publiczność umiejąca 
odróżnić prawdziwy blask od blichtru, odznaczała 
ważniejsze ustępy w grze pani Hoffmanowej pory- 
wami zapału. P. Benda, którego trudno przewyż- 
szyć, ilekroć chodzi o sdoczo akcyi, w Zyziu 
przedstawił młodzieńca lekkomyślnego, zepsutego 
pieszczotami matki i złem towarzystwem, jednak 
nie bez znamion PP loru, jaki świat nadaje, 
niezatartego nawet w uniesień chc zy 
Cóż powiemy o innych? Któż lepiej cd pani Eke- 
rowej (Domecka) zdołałby bach Sory zaślepioną 
miłość matki, lub od pani Siennickiej (Karolina) — 
która w Damie z kamelią zdobyła sobie wyższe 
stanowisko na scenie i jakeśmy wówczas wyrazili 


. " 


nadzieję, nie zstępuje z niego — figlarną 
młodej dziewczyny, zbałamuconej, lecz w ESP 
pełnej szlachetnych uczuć. A p. Wardzyń i (Je- 

stko 


mowa, jakkolwiek niektóre 
sytuacye, jak n. p. w scenie dość długiej, gdy już 
zupa czeka na stole, rozmowa Zygmunta z Emilig, 
a jeszcze bardziej natarczywe z nią obejście się ba 
rona Szerszeuia przy pierwszem widzeniu, są wyraźnie 
naciągnione, j 


nie zostały całkiem wykreślone z słownika społe- | Jerzy lub o nim jest 
cznego, to przynajmniej inaczej się przedstawiają. 
Z tych premissów wychodząc, wzięła sobie naj- 
nowsza komedya za cel przez zestawienie szkodli- 
wych zboczeń wykazywać potrzebę praktyczności 
za pośrednictwem najbardziej i człowieka i społe- 
czeństwo uszlachetniającego przymiotu, jakim jest 
praca dla ogólnego a Zarazem własnego dobra. 
Ale w wskazówkach tych zakradła się pewna nu- 
żąca jednostronność; dziś ażeby być użytecznym 
członkiem społeczeństwa, trzeba według nich być 
inżynierem przy kolei żelaznej, jak gdyby już nie 
było innego równie wdzięcznego pola dla działal- 
ności ludzkiej. Prawda, że koleje żelazne ważną w 
naszej epoce odgrywają rolę, ale jeżeliby wszystkie 
inne pola miały leżeć dla tego odłogiem, społe- 
czeństwo niedalekoby zaszło na drodze moralnego 
rozwoju. Autorka, której kreacya odszczególniorą 
została przez komisyę konkursową, poszła ubitym 
torem. Zyzio psuty przez matkę, zaniedbywany 
aktowa komedya napisana na ostatni konkurs przez | przez zajętego wyłącznie robieniem majątku ojca, 
p. Zofię Mellerową p. t. Zyzio, którą kowisya kon- sprowadzany na manowce przez fałszywego przy- 
kursowa zaleciła do grania. Była ona lepszą od jaciela; wśród tych warunków, mimo dobrej natu- 
wielu innych swych koleżanek stających w szranki |ry, dążący do nieochybnej zguby; Zyzio lekkomyśl- 
współzawodnictwa i wyprzedzała jo zdrową i po-|ny, próżny, marnotrawca, posuwający się w swem 
czciwą dążnością; temat jej jednak jest nieco, | zaślepieniu aż do kradzieży; zawstydzony szlache- 
szczególnie w ostatnich czasach, zużyty, a sytua- |tnym postępkiem wychowanicy swoich rodziców, 
cye, jakkolwiek nie bez efektu, nieraz ryzykowne. | która ostatni fundusz swój poświęciła, aby hanie- 
Komedya jest z natury swej po największej czę: | bny czyn jego zataić przed rodzicami i Światem, 

i i| kobiety, którą dawniej kochał, a później gdy mu 


warunków był ciągły i nieustający, jednak nigdy 
może nieobjawił on się tak widocznie i nagle jak 
w ciągu ostatnich kilku miesięcy i niejeden co 
przez ten czas niewidział sceny tutejszej zdziwi się 
ujrzawszy tych co tak niedawno drugorzędne zaj- 
mowali stanowisko, dziś świecących blaskiem jeżeli 
nie już całkiem dojrzałego, to coraz więcej dojrze- 
wającego talentu. Mówimy: nie całkiem dojrzałego, 
gdyż talent ma nader elastyczne granice, które się 
coraz dalej posuwać dsją i to co dla jednego jest 
metą, dla drugiego może być tylko etapem ozna- 
czającym pół drogi; spodziewamy się przeto, że 
oddawanie zasłużonej sprawiedliwości postępowi, 
nie będzie tamą lecz bodźcem postępu. Kto od na- 
tury otrzymał dar boży, który mu dozwala odpo- 
wiedzieć swemu powołaniu i na tej drodze prześci- 
goąć innych, nie wolno mu zasypiać na laurach, 
gdyż laury te mają tylko bardzo względną cenę. 
Niemniej względną tylko wartość posiada przed- 
stawiona na rozpoczęcie kursu we czwartek trzech 


a inne, jak epizod z zapomnianym 
pugilaresem i jego konsekwencye uderzają niezwykłą, 
hazardowną śmiałością — pomysłu jednak całość 
sprawia efekt równie swą scenicznością jak dra- 
matycznością wypadków. Autorka dowiodła, że jej 
nie obce są wymogi sceny, Czego brak u pracują 
cych u nas na polu dramatycznem bywa nieraz 
skałą, o którą się rozbijają ich kreacye. Chara- 
ktery jak n. p. zaślepionej matki, która w pieszczo- 
nym swym jedynaku złe nawet uniewinnia 1 na 
dobre sobie tłómaczy; Emilii, pełnej szlachetności 
i poświęcenia; Bronisława mającego wyobrażać no- 
woczesny typ wzorowego młodzieńca , nakreślone 
są ze znajomością rzeczy. Mniej jednolity jest 
charakter barona Szerszenia, owego pasożyta wy- 
zyskującego łatwowierność drugich na korzyść wła- 
sną; w takich warunkach obejście jego więcej po- 
odobnemi 


naiwność 


rzy), jakiż to wyborny typ wiejskiego 
ciągle muskającego wąsy i redukuj wszy. 

z wyrazem wielkiej pewności siebie do ob- 
rębu swych rolaiczych pojęć. Barona Szerszenia, 
którego charakter w założeniu samem wydaje nam 
się chybiony, wolelibymy widzieć 


szlachcica, 


grą przeistoczo- 
nego w człowieka, któryby usprawiedliwiał manie- 
rami a nawet niejaką afektacyą należenie swe do 
wyższego świata, do którego 519 wciskał; p. Eker 
beti za myślą autorki i odegrał rolę tę z zwy- 


ści, jeżeli nie fotografią, to przynajmniej mnie, : ; , : s : : ż 
lub więcej wiernem odwzorowaniem $erooiejdebóci, nieszczędziła wyrzutów, znienawidził, wchodzi w|przez publiczność; a czynimy to dla tego, że ta-|kłym sobie talentem 3 domieszaniem komiki R. 
i jako taka ma ona w historyi obyczajów spółe- siebie, uznaje, że należy zmienić tryb życia i kie- jent autorki uważamy za zdolny do dalszego roz. |budzał adr m, jaki | gr 2 


czeństwa niezaprzeczoną zasługę, stawiając niejako 
drogoskazy przeobrażania się pojęć. Jakkolwiek 
namiętności ludzkie zawsze są te same i niezmien- 
ne, zmienia się jednak z postępem czasu ich sza- 
ta zewnętrzna, a każda epoka odrębne przynosząc 
z sobą właściwości, innem odznacza się piętnem. 
Gdybyśmy chcieli analizować pod względem pojęć 
i obyczajów bieżące tylko stulecie, jakże uderza- 
jąca wykazałaby się różnica między jego począt- 
kiem a chwilą dzisiejszą! Co dawniej uważano za 
świętość tradycyjną, dziś poszło w poniewierkę; 
patryarchalizm rodzinny, pojęcie o wierze i hono- 
rze, pewien idealizm w wyobrażeniach, nawet mi- 
łość i poświęcenie, w epoce naszej par eæcellence 
praktycznej i na ścisłym rachunku opartej, jeżeli 


woju i postępu, i spodziewamy 
jeszcze owoców ZE 

Jeżeli jednak przedstawienie komedyi bu- 
dziło zajęcie i wywarło dość sympatyczne wraże- 
nie, to główną i największą w tem zasługę 
przypisać należy nader starannej grze artystów. 
I nie dziw, wystąpiły w niej znane i powszechnie 
uznane znakomitości sceny naszej, a doświadcze- 
niem stwierdzoną jest prawdą, że atmosfera wyż- 
szego talentu udziela się i ożywia współwystępu- 
jących, stając się bodźcem do chwalebnego współ- 
zawodnictwa. Rola Emilii najgłębiej może obmy- 
ślona przez autorkę, głębokie toż, oddana przez 
panią Hofimanową, wywierała wrażenie. Artystka, 
która nie zwykła ubiegać się za. sztucznemi efe- 


dy siostra jego odrzuca rękę wiejskiego szlachcica, 
którego a naleganie matki miała zaślubić i wy- 
chodzi za ulubionego towarzysza swego dzieciń- 
stwa, dziś inżyniera kolei żelaznej — on w napadzie 
skruchy i aby zatrzeć hańbiące wybryki przeszłe- 
go swego życia, decyduje SiĘ, nie już zostać inży- 
nierem, gdyż do tego nie ma potrzebnych nauk, 
lecz robotnikiem pod opieką szwagra przy kolei 
żelaznej. Postanowienie to zaszczyt mu zapewne 
przynosi, gdyż żadna praca nie poniża człowieka, 
ale czy jest wśród podobnych warunków natural- 
nie usprawiedliwionem ? , - 

Jakkolwiek w komedyi Zyzio są pewne długości, 
mianowicie w ekspozycji, jakkolwiek za nadto czę- 
sto powtarza się jeden temat, ilekroć przemawia 


ski (Wiewiorkiewicz) i p. Zamojski (Damazy) zwra- 
cali pełaą wyrazu grą uwagę publiczności na 
siebie. 

Na tem kończy się sprawozdanie nasze, teatr 
bowiem rozpocząwszy przedstawienia we 
w sobotę powtórzył Zyzia, a w niedzielę zakończył 
tydzień znaną z tylokrotnych już przedstawień 
krotochwilą p. t.: Robert i Bertrand, czyli dwaj 
złodzieje. 


rowolnie. Wszystkie RAI, okólniki deczjłwać ap 
powtarzane, nie odnoszą skutku, bo wójt ich nie | 


Sk wnod ar czci EKIGA, 


ra, Brestla i Suessa (znanego geologa) nie spoty- 
kamy się z żadnem nazwiskiem znanem w szer- 
zonk i kołach. Tacy mężowie, jak Dittes, Umlauft, 
-o o Wimkler, Kopp, Klemcz, Schrank, Steudel, Frith- 
| ~ wald, Kronewetter itd. toć przecież nie urodzili się 
na reprezentantów stolicy monarchii w parlamencie. 
Orgasa „starych“ szydząc z tych kandydatów 
„młodych* wiele mają słuszności, bo o takich kan- 
-~ dydatów nietrudno. W samem mieście szukają od 
kilku tygodni i niemogą znaleźć czwartego kandy- 
data w miejsce p. Giskry, Nowa Presse forytuje 
adwokata Dra Jaques, lecz jego kandydatura ma- 
ło znajduje popleczników. Na uwagę zasługują roz- 
prawy wyborcze na wczorajszem zebraniu na Ma- 
riahilf, przedmieściu zamieszkałem przeważnie przez 
fabrykantów i przemysłowców, wiernych idei pań- 
stwowej. P. Klemm występuje tam jako kandydat 
przeciw p. Koppowi; pierwszy należy do „starych“ 
_1 zarzucił „młodym,“ na których czele stoi Dr 
Kopp, iż grawitują ku Niemcom, przez co znie- 
wolił p. Koppa do uroczystego oświadczenia, iż 
Jest patryotą austryackim. Zgoła, jak już wspo- 
mnieliśmy, rozpoczyna się licytacya na patryotyzm. 
Volksfreund skrzywdził Dra Kaisera, byłego de- 
putowanego doluo - austryackiego , przypisując mu 
_ Słowa, iż postawi wniosek względem zaboru dóbr 
kościelnych; p. Kaiser, notaryusz w Wiedniu, zbyt 
jest konserwatywnym, lubo należy do stronnictwa 
> Ro aby mógł był wyrazić się w podobny 
sposób. 
|. Deutche Ztg znowu dziś wojuje przeciw hr. 
Gołuchowskiemu i władzom galicyjskim, które ści- 
_ gają nawet „myśli wierno-konstytucyjne*. Słowo 
jest jedyną powagą, za którą dziennik wspomniany 
"powtarza wiadomości o prześladowaniu ruskich 
urzędników za przekonania wierno-konstytucyjne. 
-~ Czemuż dzienniki nie przytaczają faktów, czemu 
_ mie wymieniają nazwisk na poparcie swych za- 
` rzutów ? 
` Ministrowie rolnictwa p. Chlumetzky i obrony 
krajowej p. Horst otrzymali order Korony zclaznej 
lej klay. Z członków gabinetu obecnego wszyscy 
- ministrowie otrzymali już dekoracye, z wyjątkiem 
p. Ziemiałkowskiego, który zresztą dopiero w kwie- 
~ tniu wszedł do gabinetu. 
| W kołach wojskowych utrzymują, iż parada 
wojskowa na cześć Cesarza Wilhelma, który tu 
przyjedźie dnia 15 lub 16 b. m., odbędzie się dnia 
_l8go b. m., w rocznicę bitwy pod Lipskiem. By- 
 łoby to odświeżeniem wspomnień historycznych, 
dla których Prusacy mają cześć szczególną, gdy 
- dla nich są korzystne. Przypominamy, że parada 
wojskowa na cześć króla Włoskiego odbyła się 
dnia 20go września, w rocznicę zaboru Rzymu. 
Czy ks. Bismark przybędzie, jeszcze nie wiadomo; 
re raj dzienniki bardzo o to dbają, aby przy- 
ec 


Wiadomości z Paryża nadeszłe i to ze źródła 
bardzo dobrze poinformowanego mówią, iż restau- 
- racya władzy królewskiej we Francyi niewątpliwie 
` nastąpi w krótkim bardzo czasie; dodają, że nad- 

spodziewanie akt tem odbędzie się dość spokojnie, 
bo ludność stolicy ma być dość apatyczną na wszy- 
stko. Tutaj powtarzają słowa hr. Chamborda, iż 
uważa prawo do tronu jako prawo sobie przynale- 
żne, od Boga udzielone, którego zrzec się mu nie 
wolno, jak nie wolao człowiekowi pozbawić się 
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3 Paryż 1 października. 


* L’ Union nationale, dziennik legitymistowski w 

- Montpellier wychodzący umieścił list hr. Chambor- 

da pisany d. 19 wrześnią do wice-hr. Rodez-Bóna- 

vent, deputowanego departamentu Hórault. Ogło- 
szenie tego listu o 10 dni zostało spóźnione, dla 
tego zapewne, aby przypadło w rocznicę urodzin 
br. Chamborda w dniu Sw. Michała archanioła. 
List ten jak wielu mniema, jest zwiastunem ma- 
jącego się ogłosić manifestu. Wczoraj celniejsi de- 

putowani monarchiści mieli naradę w Wersalu i 

ba niój postanowiono, na następnem zebraniu 

wkrótce zamierzonem przystąpić do rozstrzygnię- 
cia kwestyi chorągwi, konstytucyi i ostateczny pro- 

-jekt powierzyć czterem delegowanym do przedsta- 

- wienia go he. Chambordowi. 

Mniemają powszechnie, jak to stwierdza nawet 

w części list wyżój pomieniony, że hr. Chambord 

skłania się do ustępstw uznanych za konieczne ; a 

"tu głównie mowa tylko być może o chorągwi trój- 
„. barwnój i o konstytucyi, którą sam naród sobie 

spisze. Dzienniki téj barwy, jak L’ Union i L'Uni- 

vers nadaremnie a przeto szkodliwie w interesie 

~ „monarchii, dowodzić usiłują, że król dziedziczay 
< mie zawisł od woli narodu; jest nim bo jest, a je- 
śli go takim jak jest, powiada L’ Univers, nie chce- 
cie, to go nie będziecie mieli, a Francya niech się 

„z swćj biedy jak może otrząsa. Ftoile d Angers dzi- 

_wi się, że od króla przynoszącego wszelkie rękoj- 

mie, jakichby tylko można żądać, wymagają cze- 

goś więcćj jeszcze. To więcój przecież jest nieod- 

zownem. Francyi dzisiejszćj nie chodzi o zasadę 

dziedziczną z woli bożéj, ale o instytucye trwałe 
~ _ wedłog których ma być rządzoną, i ze względu na 
DUB trwałość, wracą do monarchii. 

y _Niewiadomo, co w końcu wypadnie, ale obecnie 
prawie zapowiedzieć można z góry, że propozycya 
restauracyi monarchii wniesioną będzie na Zgroma- 
dzenie narodowe , i w tem się różnię w zdaniu z po- 
ważnym dziennikiem ielskim Economist. Roze- 
`  brawszy wszystkie argumenta różnych stronnictw 
PEB za i przeciw stawionym przez nie idei, w końcu 

i przychodzi do wniosku, żenie innego wypaść nie mo- 
że, jak prolongata status quo. Tak myślano przed 
_kilką tygodniami, ale dzisiaj przykopy do twierdzy 
za daleko zostały posunięte, i zwłoka dalsza stała 

się niepoedobną. i 
_ Sojusz księcia Napoleona z p. Portalis, redakto- 
rem radykalnego Avenir National, spłonął jak ką. 
dziel w jednem okamgnieniu. Spół torowie 
dziennika opuścili go nazajutrz, a główny sprawcą 

tego fajerwerku zmuszony został w artykule Fede. 
_ratior des partis, wyznać z żalem a nawet, jak po- 
wiada, z niewymowną boleścią, że żaden dziennik 
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scy odrzucili politykę pojednawczą tyle dobrego ro- 
kującą; ale wróży sobie, że sama konieczność zmu- 
si je do łączności z nim. Teraz na czasie można 
sprzymierzonym przypomnieć ów wiersz Korne- 
lowski . 

Et de pareils accords Tefet le plus commun 
Est de déshonorer deux partis au licu d'un, 
tylko, że stronnicy cesarstwa wyrzekają się wszel- 
kićj spólności z księciem, a cesarzowa miała się 
wyrazić, pisząc do jednój z zaufanych osób: Przy- 
mierze pódobne uważam za hańbę i powinnością 
jest każdego bonapartysty odrzucić je z pogardą.“ 
» też R Ne woz nie mamng uczynić w bro- 
i, zurze dziś z druku wyszłéj tułem Empire 
=% Royauté. Wszechwładztwo ariidse h 
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nie poszedł za jego hasłem, jego drogą; że wszy- | nal 


CZAS z Wtorku 7 Października 1873. 


P. Mendelsburg jest zdania, iżby już dziś 
kandydaci się zgłosili, skoro jak mu wiadomo, są 
obecni na posiedzeniu. 

Dr. Dunajewski wyjaścia p. Chrzanowskiemu, 
że wcale nia myślał wykluczać Zgromadzenia wy- 
borców i przypomina powtórnie, że kandydaci 
zgłaszali się przed komitetem. Jeżeli zaś komitet 
ma nie głosować i ma być pominiętym, natenczas 
zupełnie jest niepotrzebny. Co się tyczy wniosku 
p. Mexdelsburga, obawia się mówca, iż może po- 
wstać nieporozumienie, bo nie jest stanowczo wia- 
domem, że wszyscy kandydaci zasiadają w komi 
tecie. 

Dr. Gumplowicz popiera wniosek Dra Duna- 
jewskiego z dwóch powodów, najprzód, że przema- 
wia za nim loika, bo wyborcy nie wybrali komite- 
tu z 50 członków, tylko po to, aby ci naznaczyli 
termin zgromadzenia wyborców, lecz aby zbadali 
kto może być postawionym jako kandydat i kto 
może mieć największą szansę utrzymania się; po- 
wtóre zaś przemawia zą przyjęciem wniosku Dra 
Dunajewskiego tradycya, jakkolwiek młoda, akcyi 
wyborczej. e 

Dr. Warszaner nie sprzeciwia się zgłaszaniu 
kandydatów do komitetu przedwyborczego , wystę- 
pować jednak z wyznaniem wiary polityczej po- 
winni dopiero przed Zgromadzeniem wyborców, 
gdy inaczej musieliby występować po. dwakroć, 
czego od nich żądać nie można. 

Dr. Dunajewski formułuje swój wniosek: Ko- 
mitet uchwali cdbyć za kilka dni posiedzenie i we- 
zwać kandydatów, aby do tego czasu kandydatury 
swe zgłosili. 

Zgromadzenie wniosek ten przyjmuje z dodat- 
kiem przez Dra Cyfrowicza uczyniorym, iż po- 
siedzenie to odbędzie się we środę 8 b. m. o godz. 
Gej wieczór. 

W końcu wszczęła się jeszcze dyskusya, czy 
posiedzenie komitetu będzie publiczne czy nie. 
Zgodzono się, iż galerya będzie otwarta, na salę 
jednak wolny będzie wstęp tylko członkom komi- 
tetu i kandydatom, którzy zgłoszą swoją kandyda- 
turę do tego czasu. 


wszechne, to są tarany, któremi uderza w monar- 
chig powołującą się na dziedziczność Jub na wotum 
uzyskane pokryjomu w Zgromadzeniu. Tego palla- 
dium strzedz będzie, bo lud jest nejwyższym wszy- 
stkich nas panem, co on postarowi, to przyjmiemy; 
a jeśliby chciano tę wolę pominąć... Jeśli będzie 
potrzeba, aby cesarzewicz przebył Rubikon dzielą- 
cy Francyę od Anglii, przepłynie go i ujrzycie oraz 
wznoszącego lot swój od dzwonicy do dzwonicy aż 
nim spocznie w Tuilleryach. Bo my jesteśmy stron- 
nictwem żywotnem, jesteśmy ludźmi gotowymi w 
potrzebie umrzeć za naszą sprawę, skoro jasno 
ujrzemy, że Francya woła na nas i że czas przy- 
szedł dla czynu, wszystko ma swój koniec, wy- 
rzeczenie się samych siebie, ofiara, przygarnięcie; 
ale w danćj chwili powstaniemy i młody książę 
owinięty trójbarwną chorągwią nakaże milczenie 
złym obywatelom, aby słyszaay był po czterech 
krańcach Francyi wielki głos ludu, który nie jest 
niczem innem, jak głosem bożym. 

W osobnym zaś artykule odpowiada dzienniko- 
wi PAvenir. Redaktorów jéj po szczególe rozbiera 
i daje im bardzo niepochlebną nazwę: un ramas- 
sis de chenapans, i dziwi się, jak z takimi „bandy- 
tami* ks. Napoleon mógł się pobratać. Podług nie- 
go przymierze to więcćj jest niźli nieucziwe, bo 
jest głupie. 

Prawdziwie ks. Napoleon, jak to zauważył Veuil- 
lot, nie ma szczęścia avi w wojnie, ani w pokoju, 
ani w przymierzach. Najboleśniejszym dla niego 
musi być ciosem, że dziennik Opinion Nationale, 
niegdyś przez niego stworzony, że syn zmsrłego przy- 
jaciela i domownika p. Guórcult mówiąc o nie- 
dorzeczności jego aliansu z p. Portalis, wyprowadza 
i ztąd jeszcze brak wszelkićj korzyści z przystą- 
pienia księcia do jakiejkolwiek partyi, bo mu zby- 
wa na pewnym przymiocie niezbędaym dla żoł- 
nierzą, dla każdego chcącego odgrywać rolę przy- 
wódcy. L’ Opinion znać ma krótką pamięć i zapo- 
2 ża */,0 przywódców Komuny uciekło z placu 

oju. 

Zapowiadana na dzisiaj broszura Guizota La 
Fusion dotąd z druku nie wyszła, z ustronia swe- 
go Val Richer nalega na prawodawców, aby bez 
zwłoki daremnéj czasu restaurowali monarchię. 
Przeciwnie p. Tirard, deputowany Sekwany w li- 
ście do Mac-Mahona, który został bez odpowiedzi, 
zaklina go, aby położył hamulec na knowania ro- 
jalistów. 

E nil Gaboriau, którego romanse ostatniemi la- 
ty najbardzićj były smakowane w salonach naszych 

ią prawie nagłą przeżywszy 


Ol przewodniczącego w komitecie przedwy- 
borczym krakowskim otrzymujemy następujące 
pismo : 

W myśl uchwały komitetu przedwyborczego z d. 
4 b. m. mam zaszczyt upraszsć życzących sobie 
być wybranymi na posłów do Rady państwa, aby 
życzenie swoje objawić zechcieli w biurze komitetu, 
a mianowicie jedremu z podpisanych sekretarzy 
najdalej do d. 8 b. m, w którym to dniu o godz. 
6 wieczorem odbędzie się posiedzenie komitetu w 
sali Rady miejskiej. 

Kraków d. 5 października 1878. 

Dr. Majer. 
Dr. Leon Cyfrowicz | 
UL. Karmelicka Nr. 56. 


polskich, zmarł śmiercią 
zaledwie lat czterdzieści. 


a z gwa ZA 


Firaków 6 października. W sobotę 4 b. m. 
o godz. 6ej wieczór odbyło się w sali radnej miej- 
skiej posiedzenie komitetu przedwyborczego krako- 
wskiego, zwołane przez Prezesa Akademii umicję- 
tności Dra Majera. Obecnych było 40 członków, 
nie przybyło zatem tylko 10. 

Dr. Majer e rż posiedzenie przypomnieniem 
zgromadzenia ogólnego wyborców, które wybrało 
komitet wyborczy z 50 członków; jako przewodni- 
czący owego zgromadzenia wyborców zaprosił dziś 
członków komitetu na posiedzenie w celu ukon:ty- 
tuowania się. Wzywa przeto obecnych do wybra- 
bia przewodniczącego. 

P. Szukiewicz jest zdania, iż wszelki w tym 
względzie wybór byłby tylko stratą czasu, należa- 
łoby raczej zaprosić kogoś wprost na przewodni- 
czącego, a w tym razie najlepiej prosić Dra Ma- 
jera, aby na krześle przewodniczącego pozostał. 
Głos ten znalazł poparcie powszechne. f 

Dr Majer dziękuje za okazane sobie dobre 
chęci, prosi jednak, aby go uwolnić z obowiązku 
przewodniczenia, gdyż w obec rozpoczętego kursu 
szkclnego nader mało będzie miał czasu, a tem 
samem nie będzie mógł spieszrie wykcneć uchwał 
komitetu, rzecz zaś sama niewątpliwie wymaga 
pośpiechu. cz 

Dr Zyblikiewicz zwraca uwagę, iż Dr Majer 
może czynność swoją ograniczyć tylko na przewo- 
dniczeniu ną zgromadzeniach komitetu, inne zaś 
czynności, jak redagowanie odezw, zaproszeń i t p. 
może powierzyć dwom sekretarzom, których do 
udziału w pracy zaprosi. i 

Dr Majer przyjmuje pcd tym warunkiem prze- 
wcd ictwo, prosi, aby mu przebaczyć, jeśli co bę- 
dzie brakowało i zaprasza na sekretarzy Dra Ls0- 
na Cyfrowicza i Dra Ludwika Gumplowicza. 

Dr. Majer zapytuje, czy może kto ma jakie 
wnioski co do dalszego postępowania. komitetu, 
przypomina poprzedni w tym względzie zwyczaj i 
nadmienia, że we Lwowie trzymano się obecnie 
tej drogi, iż komitet przedwyborczy wybrał z gro- 
na swego komitet ściślejszy, a ten dopiero ułożył 
listę kandydatów. 

P. Szukiewicz sprzeciwia się wyborowi ko- 
mitetu ściślejszego; we Lwowie było to potrze- 
bnem, bo tam komitet przedwyborczy składał się 
z 150 członków, komitet krakowski zaś nie jest 
liczny, zbyteczna przeto chwytać się tego środka 
dla uproszczenia czynności. Najwłaściwiejby było, 
aby przed komitetem przedwyborczym takim jak 
jest, zgłosili kandydaci swoje kandydatury już to 
sami, już przez kogoś innego. tego utwo- 
rzy się lista tera dzą którą komitet przedwy- 
borczy przedłożyłby następnie zgromadzeniu wy- 
">. Ch ki zgadza się z zapatryw 

> rzanowski się z aniem 
p. Szukiewicza, pragaąłby tylko, iżby kandydaci 
zgłaszali się dopiero na zgromadzeniu wyborców 
nie zaś na posiedzeniu komitetu przedwyborczego; 
wyborcy głosowaliby potem na 


próbę, a wedłu 
wyniku tego głosowania komitet przedwyborczy mr 


Dr Gumplowicz 
Ul. Mikołajska Nr. 435, 


Na okrąg wyborczy mniejszych posiadłości: Bo- 
chnia, Wiśnicz, Niepołomice, Brzesko, Wojnicz, 
Radłów, centralny Komitet wyborczy „krakowski 
stawią kandydaturę Dra Franciszka Hoszarda 
z Bochzi. > 

Zastępca prezesa Komitetu 
r Józef Baum. 
Kraków dnia 4 października 1873. 


Jak już raz nadmieniliśmy, centralny Komitet 
przyjął kandydaturę Dr Hoszsrda dopiero po cde- 
braviu od niego za pośrednictwem Komit: tu powia- 
towego oświadczenie, iż weźmie udział w przyszłej 
Radzie państwą. 


S.) Mielec 5 października. Komitet przed- 
wyborczy w Mielcu jako w punkcie środkowym 
komitetów Ropczyckiego i Tarnobrzeskiego odbył 
wczoraj po połuduiu posiedzenie, celem porozu- 
mienia się względem kandydatury na posła do 
Rady państwa. Po zagejeniu posiedzenia przez 
przewodniczącego, w obec delegatów hr. Jana Tar- 
nowskiego z Tarnobrzegu i Józefa Służewskiego z 
Ropczyckiego, rozpoczęte zostało wspólne porozu- 
mienie, a po długich dyskusyach, jako zaufanie 
włościan posiadającychkandydatów postawiono pp. 
Wiktora Wojciechowskiego prezesa Rady powia- 
towej Ropczyckiej, i br. Jana Tarnowskiego preze- 
sa Rady powiatowej Tarnobrzeskiej, mężów pra- 
wego charakteru, którym obronę Świętej naszej 
wiary i dobra kraju powierzyć można. 

Ponieważ głównem zadaniem było zbadanie, 
który z dwóch tych przedstawionych kandydatów 
większą liczbę głosów u wyborców osiągnąć może, 
zgodzo:o się na koniec, postawienie na pierwszem 
miejscu kandydatury p. Wojciechowskiego. Komi- 
tety zgromadzone obowiązały się do Ścisłej w tej 
mierze solidarności, a głównie stanowczego zba- 
dania wyborców, których wybór w wielu miejsco- 
wościach jeszcze nieukończony, i wpływu ra nich 
najusilniejszego, aby jeden z postawionych kandy- 
datów absolutną więksżość głosów otrzymeł. Ko- 
mitety zgromadzone uznały jeszcze za konieczną 
potrzebę w chwilach jednocześnie odbywających 
się wyborów znosić się telegraficznie, i w miarę 
wyniku głosowania działać. Komitety zatem pełne 
zbiorą się d. 17 b. m., jako w dniu wyborów, w 
Ropczycach, Mielcu i Tarnobrzegu. 


Gazeta Narodowa z daty sobotniej N. 235 zo- 
stała skonfiskowarą za artykuł o bistoryi polskiej 
Henryka Schmitta używanej w szkołach publicznych. 
Doniosła ona, że ministeryum oświaty nakazało 
usunąć bezzwłocznie tę książkę ze szkół, z polece- 
niem wykładania przez profesorów bistoryi pol- 
skiej według własuego obrobienia jej, dopóki nie 
będzie wydany nowy podręcznik do nauki tej hi- 
storyi. Reskrypt ten przepisuje sposoby wykłada- 
nia historyi polskiej w klasach wyższych i niższych, 
i poleca wpajać w młodzież uczucia lojalności dla 
domu panującego. Gazeta Narodowa dowodzi, iż 
reskrypt ten zostaje w sprzeczności ze statutem 
galicyjskiej Rady szkolnej z r. 1867 obowiązującym 
jako ustawa, i czyni ministra Ziemiałkowskiego od- 
powiedzialnym za pomieniony reskrypt. Zdaniem 
zaś Dziennika Polskiego, minister oświaty zwraca 
w tym reskrypcie uwagę Rady szkolnej na to, że 
nie miała prawa rozszerzać planu nauk wprowa- 
dzejąc historyę polską jako nowy przedmiot nau- 
kowy, wszelako pozostawia go nadal, zwraca je- 
dnak uwagę, że książka p. Schmitta „jest bardzo 
piepedagogiczną a przytem nielojalną;* doradza 
więc tylko, aby profesorowie wykładali naukę hi- 
storyi polskiej bez tej książki, której uczniom nie 
należy dawać do rąk, oraz aby wpajali w mło- 
dzież patryotyzm austryacki. 


bł wezwać kandydatów, iżby kandydaturę swoją 


; na i A : 
głosował za podziawie tych zgłoszeń ułożył listę, 


iż ka a 1870. 
s iż kan ini 
głaali sig w 1870 do komleta, Toot ani 


NP ł i galicyjskiego batali 
swe kandydatury wprost przed wyborcami. an nadał komendantowi galicyjskiego batalio 


nu obrony krajowej Nr. 68 w Brodach majorowi 


dyrekcją. 


Karolowi Plannerowi szlachectwo austryackie 
z przydomkiem „Edler von Pindersheim.* 


Rada szkolna krajowa nadała posadę nauczycie- 
la w szkole ludowej w Mikuliczynie Józefowi Æ on- 
kiewiczowi. 


Wiedeń 5 października. Czytamy w Wiener 
Abendpost powtórzony z Pester Lloyda ustęp: 
„Większą część znajdujących się na urlopie dyplo 
matycznych reprezentantów Austro- Węgier zagra 
nicą gotuje się do powrotu na swe stanowiska. 
I tak ambasadorowie br. Apponyi i hr. Beust 
bawią obecnie w Wiedniu, lecz wkrótce wyjadą 
do Paryża i Londynu. Bar. Pottenburg wyjeż- 
dża dzisiaj (3 paźdz.) do Aten; jest to podróż 
wobec zaprowadzonych środków kwarantanny, Z 
wielkiemi kłopotami połączona. Powstające ciągle 
pogłoski o przeniesieniu p. Kallaya do Aten naj- 
lepsze w tem doniesieniu znajdują zaprzeczenie. 
Również bar. Walterskirchen wkrótce wraca 
do Stockholmu. Nowo mianowany ambasador fran- 
cuski przy dworze wiedeńskim oczekuje tylko po- 
wrotu NPana, aby oddać pismo wierzytelne*. 

— NPan powrócił do Wiednia w sobotę i zło- 
żył natychmiast wizytę królowej Holenderskiej, któ- 
rą także odwiedzili wszyscy arcyksiążęta. NPani, 
która jak donosiliśmy, udała się do Gödöllő, zaba- 
wi tam około 14 dni i w tym czasie odwiedzi ją 
tam Cesarz. Następnie wrócić ma Cesarzowa na ośm 
dni do Wiednia, poczem zamieszka w Gódólló aż 
do nowego roku. Onegdaj przybył do Schönbrunn 
książe bawarski Leopold z małżonką swoją księżną 
Gizelą. 

— Minister rolnictwa Jan Ohlumecky i mi- 
nister obrony krajowej pułkownik: Juliusz Horst 
otrzymali order korony żelaznej pierwszej klasy w 
uznaniu znakomitych usług. 


graniozna. 
Bdraków 6 października. Obwieszczenie Prezy- 
denta miasta z daty wczorajszej czyni wiadomem, że z 


powodu wyborów do Rady państwa lista wyborców mia- 
sta Krakowa ułożona w myśl$ 25 ustawy z d. 2 kwie- 


tnia r. b. wyłożoną została w biórze prezydyalnem | === 


Magistratu do przeglądania przez ciąg dni 8, to jest 
do d. 12 b. m. włącznie, W ciągu tego czasu mogą 
być wnoszone reklamacye przeciw umieszczeniu albo o- 
puszczeniu tak siebie jak osób trzecich na liście wy- 
borców. Reklamacye wniesione po upływie tego czasu, 
nie będą uwzględniote. 

— Pisaliśmy już o wielkiej liczbie uczniów, którzy 
nie zostali przyjęci do tutejszej szkoły realnej Z powo- 
du, iż wpisy były zamknięte. Dopiero strony intereso- 
wane musiały telegrafom zgłaszać się do Rady szkol- 
nej o pozwolenie przyjęcia! Zaprawdę, nietylko w Ro- 
syi trzeba zabiegów i petycyj, gdzie idzie o to, aby 
dziecko mogło chodzić do szkoły. Odpowiedź Rady 
szkolnej długo. na siebie w tak nagłej sprawie kazała 
czekać, ale wreszcie nadeszła, bo oto odbieramy nastę- 
pujące pismo: 

Dyrekcya c. k. wyższej szkoły realnej uwiadamia, że 
Wys. Rada szk. krajowa pozwoliła przyjmować uczniów, 
których rodzice w drodze telegraficznej o to się zgło- 
sili do Rady szkolnej krajowej jakoteż tych, którzy 
w dniach 1 i 2 października przyjęci nie zostali przez 


Z Dyrekcyi c. k. wyższej szkoły realnej. 

— Dopiero dnia wczorajszego nie zaś przed dwoma 
miesiącami (?) jak pisał Kraj, odbyło się posiedzenie 
Dyrekcyi Towarzystwa Sztuk Pięknych, w którem nasi 
artyści jako zaproszeni Członkowie: pp. Matejko, 
Łuszczkiewicz i Kossak, po raz piewszy wzięli 
udział. Otwarcie wystawy obrazów, z powodu, że zapo- 
wiedziano nadesłanie dzieł, znajdujących się na Wysta- 
wie Wiedeńskiej, może nastąpić dopiero z początkiem 
stycznia, przyspieszonem będzie, a to tem więcej, że 
wielu artystów naszych, mianowicie za granicą się 
kształcących, nadesłało do Krakowa swe prace; szkoda 
więc, gdyby pod kluczem spoczywały. 

— Stan cholery w Krakowie. 

Od dnia 25 marca 1873 jako dnia pierwszego poja- 
wienia się jej aż do dnia 1 października 1873: 

Zachorowało: 1580 mężczyzn, 2026 kobiet, 640 dzieci; 
razem 4196. 

Wyzdrowiało : 1013 mężczyzn, 1336 kobiet, 270 dzieci; 
razem 2619. 

Umarło: 516 mężczyzn, 680 kobiet, 370 dzieci; 
razem 1566. 

Pozostaje: 1 mężczyzna, 10 kobiet, — dzieci; ra- 
zem 11. 

Z Magistratu miasta Krakowa 
duia 3 października 1878. 

— Do szpitala cholerycznego u Braci Miłosierdzia 
przybyło jeszcze onegdaj i wczoraj po dwóch chorych; 
umarł 1, wyzdrowiał 1, pozostało w leczeniu 8. W tym 
samym czasie w Podgórzu zachorował 1, umarł 1, po- 
został 1. 

— Marcin Kędrzycki, który sobie odebrał życie 
przed parą dniami w okopach za rogatką Rakowicką, 
nie był, jak nam doniesion', profesorem uniwersytetu 
kijowskiego, lecz nauczycielem prywatnym na Ukrainie. 

— W tych dniach ma wystąpić w mieście naszem 
w koncercie młoda śpiewaczka panna Dobiecka, o 
której talencie pochwalnie wyrażają się dzienniki war- 
srawskie, Między iunemi Kuryer warszawski nastę- 
pnie o niej mówi: „Panna Dobiecka posiada głos czy- 
sty brzmienia nader sympatycznego, o skali średniej 
wkraczającej w rejestra racze rnizzo-sopranu aniżeli wła- 
ściwego sopranu. Intonacya bez zarzutu, uczucie prze- 
jawiające się mianowicie w szerokim dramatycznym śpie- 
wie, dokładne i piękne frazowanie — oto nie poślednie 
zasoby, któremi koncertantka debiut swój wobec publi- 
czności usprawiedliwiła. * 

— Wezoraj odebrał strażnik policyjny zegarek 
skradziony przez Jana Kulawskiego włóczęgę w domu 
pod L. 141 przy ulicy Poselskiej, i sprawcę przytrzy- 
mał. Dziś przytrzymał strażnik policyjny na Kleparzu 
Maryannę Nowakowską wyrobnicę i Teodora Cielec- 
kiego, którzy obdzierali pijaną bezprzytomną służącą. 

— Tyniec 5go października, 

(K.) Grubo złocone promienie krzyża klasztornego 
w Tyńcu skradzione w lipcu r. b., podłożył złodziej 
w nocy 4go września przed domem Jana Wcislaka, od 
którego wójt je odebrał i do sądu powiatowego w Ska- 
winie odesłał. 

— Donoszą nam z Nowego Sącza, że d. 30 wrze- 
Śnia opuścił tameczne miasto profesor gimnazyalny Dr 
Seweryn Stóger dla objęcia w Bochni dyrekcyi gimna- 
zyyum w miejsce p. Biłousa. P. Stóger zasiadał także 
w Radzie miejskiej i podtrzymywał odczytami swemi 
czytelnię, a u młodzieży umiał sobie jednać miłość i 
powagę. | : 

— W Porąbce w starostwie Bialskiem gajowy przy- 
dybał d. 27 września szktdnika w łozinie, a gdy chciał 
przeszkodzić kradzieży, napadnięty został przez włościan. 
Chcąc się obronić; dał ognia z dubeltówki i ranił jednego 
z nich Macieja Kulę śrótem w nogę. Napastnicy rzucili 


się na niego, powalili na ziemię i z jego wlasnej strzelby 
dali ognia do leżącego na ziemi i ciężko w brzuch go 
postrzelili. 

— Z preliminarza budżetowego miasta Lwowa na r. b. 
wyjmuje Gaz. Lwowska następujące daty statystyczne: 
Oprócz wybrukowanych placów, miasto Lwów ma około 
8 mil dróg żwirowych, a dróg gołych 5 mil. Wodociągi 
żelazne i drewniane wynoszą do 4 mil długości i na 
pełniają około 50 skrzyń. Studzien publicznych jest 28 
a pomp 37, zbiornikówi wytryskowych murowanych 18, 
drewnianych 30, pożarowych 10. Płomieni gazowych w 
lataruiach miejskich jest 650 a naftowych 888. Oświe- 
tlenie miasta gazem zużywa go około 6!/⁄, milionów 
stóp sześc. rocznie, a prócz tego oświetlenie ratusza 
przeszło '/ą miliona stóp. Nafta w latarniach miejskich 
pali się rocznie przez 2 miliony godzin. 

— Prokuratorya sądowa we Lwowie skonfiskowała 
Nr. 235 Gazety Narodowej z d. 4 b. m. za artykuł 
o rozporządzeniu ministeryalnem względem wykładu hi- 
storyi polskiej Henryka Schmitta po szkołach publi- 
cznych. 

— W Wiedniu zastrzelił się w piątek jakiś moskal 
Aleksander Baranow, który miał na biletach wizytowych 
tytuł „szlachcie estoński.“ Znaleziono w jego mieszkaniu 
oprócz drobnej monety większe noty bankowe austrya- 
ckie i rosyjskie, a zatem nie brak środków do utrzyma- 
nia był powodem samobójstwa. 

— W piątek wieczór w pobliżu dworca kolei zacho- 
dniej w Wiedniu wpadł pociąg osobowy na lokomotywę 
rezerwową i oprócz uszkodzenia obu lokomotyw i czte- 
rech wagonów, rosyjski radzca stanu Aleksander Gro- 
maczewski zgruchotaną ma nogę i będzie musiał pod- 
dać się amputacyi, hrabina Forgach raniouą została w 
w głowę, inżynier Karol Günsburg i: kontrolor poczty 
oraz konduktor lżej są ranni. 

Teatr. We wtorek dnia 7 października: Montjoye, 
komedya w 5ciu aktach z francuskiego, przez Oktaw. 
Feuilleta z muzyką. 

— Dna 4 października pochmurno, przytem kilka- 
krotny deszcz, również w nocy; termometr od 4'8. do- 
szedł do 13:0 R. Dnia 5 pochmurne; termometr od 110 
doszedł do 13:8 R. Barometr idzie w górę; dnia 6 
październik. o godzinie 6ej rano, stan jego był 329-48, 
termometrn 9'8 R. Wiatr zachodni. i 

— We wtorek dnia 7go października: Śej Justyn 
panny męczenniczki. 


Proces Bazżaina. 


- Proces marszałka Bazaina rozpocznie się w ponie- 
działek 6 b. m. Przez wzgląd na powszechny interes, 
jaki sprawa ta budzi, podawać będziemy o jej przebie- 
gu streszczone wiadomości, sam bowiem akt oskarżenia 
zredagowany przez jen. Pourcet obejmuje nie mniej jak 
382 kartek ścisłego pisma i gdyby go cały powtórzyć, 
potrzebaby na to 6 lub 7 numerów dziennika. Akt o- 
skarżenia czyli tak zwany urzędownie raport składa 
się z 4 części. Pierwsza z nich streszcza całą sprawę, 
druga mówi o żywności, trzecia o artyleryi, czwarta o 
komunikacyach. 

Marszałek przewieziony został 25 września wieczorem 
z alei pikardyjskiej w Wersalu do Trianon -gous = Bois, 
gdzie umieszczony jest na 1 piętrze wraz z swym adju- 
tantem pułkownikiem Vallette i brygadyerem, dozorcą 
więzienia. Pięcioletni syn marszałka pozostanie z nim 
nadal i wychodzić będzie tylko z matką, ile razy ta 0- 
trzyma pozwolenie odwiedzenia męża. Obok dwóch po- 
kojów, które zajmuje marszałek, znajduje się obszerny 
gabinet, przeznaczony dla p. Lachaud i jego syna, obroń- 
ców oskarżonego. Meble w pokojach tych są nader skro- 
mne: łóżko machoniowe, stoły na skład dokumentów do 
procesu i krzesła dla odwiedzających, oto wszystko. Na 
dole jest mieszkanie pułkownika Luccioni, kapitana 
Maud'huy i dwóch podoficerów gwardyi. z 
50 ludzi rozłożony jest w pobliżu. 

Rozprawy odbywać się będą w wielkiej sali w Grand- 
Trianon, przedzielonej kolumnami z jaspisu i porfiru. 
Estrada gdzie sąd zasiadać będzie jest nieco podwyższoną. 
po jednej jej stronie poniżej są miejsca dla komisarzy 
rządowych, pó drugiej dla pisarzów. Po prawej ręce 
prezydującego wnoszą się stopnie, z których wysuwają 
się małe stoliczki dla dziennikarzy. Pewna liczba ławek 
przeznaczoną jest dla deputowanych, którzy wykażą się 
kartami kwestury Zgromadzenia narodowego, prócz tego 
będzie zaledwie około 400 miejsc do rozdania dziennie, 
trzeba bowiem uwzględnić, że samych świadków tak do- 
wodowych jako odwodowych będzie około 300. Samych 
świadków dowodowych jest 272. Mówią że między 
świadkami jakich wezwał obrońca, jest kilku jenerałów, 
którzy dowodzili w r. 1870 i kilku członków rządu 4 
września, ż 

Prezesem pierwszego trybunału wojennego 1 dywizyi 
wojskowej, przed którym „stawać będzie marszałek Ba- 
zaino, mianowany jest książe d'Aumale, Zwiedził on w 
d. 29 września wraz z komisarzem rządowym jenerałem 
Pourcet Wielki Trianon, przeglądnął salę rozpraw i 
przyległe apartamenta. Z sądu wojennego, którego skład 
później podamy, wykluczył się jenerał Exea z powodu, 
że równie jak jenerał Vinoy przez dni kilka w r. 1870 
zostawał pod rozkazami marszałka. W miejsce jego wy- 
znaczony został jenerał Lallemant. 


Kasa wkładkowa 
Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego 
w Krakowie 


Za miesiąc wrzesień 1873 r. 

Pozostałość z końcem sierpnia 
1873 r. wynosi złr. 122,909 c. 50 
We wrześniu wpłynęło . . . złr. 21,570 c. 17 
Razem z d. 30 września 1873 złr. 144,479 c. 67 

W b. m. zwrócono 113 stronom 

częściowe wkładki, z których 18 

wkładek zupełnie umorzono w łącznej 
kwocie złr. 28,553 c. 42 
‘Pozostaje złr. 115,926 c. 25 

Procent z d. 30 września b. r. 
skapitalizowany wynosi . . . . . . złr. 1,592 c. 68 

Pozostaje więc zd. 30 września 
1873 na 363 książeczkach . . . złr. 117,518 c. 93 
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Dyrekcya funduszów indemnizacyjnych ogłasza w Ga- 
zecie Lwowskiej następujące obwieszczenie : 

Wydanie nowych kuponów do obligacyj funduszów 
indemnizacyjnych Galicyi wschodniej i zachodniej, tu- 
dzież Wielkiego księstwa Krakowskiego na okres czasu 
od 1 listopada 1873 do końca października 1883 roz- 
pocznie się z dniem 2 listopada 1873 w c. k. kasie 
funduszów indemnizacyjnych we Lwowie. 

Strony życzące sobie otrzymać nowe kupony, mają 
dotyczące obligacye przedłożyć c. k. kasie funduszów 
indemnizacyjnych wraz z kwitem na kupony, kasa do- 


łączy do złożonych obligacyj arkusze kuponowe, uwido- 
czni wydanie kuponów na obligacyach i zwróci stronie 
obligacye wraz z kuponami. 

Kwity na kupony muszą być osobno wystawione po- 
dług funduszów indemnizacyjnych, tudzież mają być w 
tychże obligacye podług kategoryi i chronologicznie 
wpisane, Kupony od obligacyj funduszów indemnizacyj- 
nych Galicyi żachodniej i Wielkiego Księstwa Krakow- 
skiego mogą być podniesione za pośrednictwem c. k. 
Urzędu podatkowego i zbiorowego w Krakowie. 

— W takim razie ma strona złożyć obligacye wraz z 
-kpisem tych obligacyj w dwóch egzemplarzach i kwi- 
tem na kupony. 

Spisy i kwity mają być sporządzone w sposób wyż 
wymieniony. Na złożone obligacye otrzyma strora od 
Wspomnianego c. k. urzędu rewers, który przy odbiorze 
obligacyi z kuponami zwrócony być ma z potwierdze- 
niem odbieru. 

O wydaniu kuponów do obligacyj, znajdujących się 
w depozytach sądowych, mają się postarać urzęda de- 
pozytowe, jeżeli od tych obligacyj same wymieniają 
kupony w terminach wypłaty, a to przy przesłaniu 0- 
bligacyj c. k. kasie funduszów indemnizacyjnych, jeżeli 
łaś kupony od depozytowanych obligacyj wydawane 
bywają stronom do wymiany, to rzeczą tychże jest 
wyjednać sobie wydanie depozytowanych obligacyj w ce- 
lu podniesienia nowych kuponów. 

Z c. k. Namiestnictwa, 


jako dyrekcyi funduszów indemnizacyjnych we Lwowie 
dnia 2 października 1873 r. 


Tygodnak finansowy. 


Przesilenie amerykańskie miało dwie główne przy: 
czyny. Pierwszą było przetężenie sił kapitałowych 
obracanych na budowę kolei prowadzących do ci- 
chego Oceanu, przedsiębraną z rzutnością właści- 
wą tylko półaocnej Ameryce, a przeradzającą się 
niekiedy, jak właśnie i tym razem, w awanturni- 
czość. Na szczęście przesada w tej rzutności zo- 
stała rychło poznaną, poważniejsze kapitały, pra- 
cujące przeważnie w handlu i przemyśle miały czas 
się wycofać i przesilenie ograniczyło się na samem 
przedsiębiorstwie i pewnej liczbie spekulantów lu- 
biących z narążeniem całego mienia swego gonić 
za widokami szybkiego zbogacenia się. W następ- 
stwa tej spekulacyi banki wciągnione zostały tylko 
pośrednio przez zbyt szerokie udzielanie kredytu 
pomienionym spekulautom. 

~. Jest to więc ta część przesilenia, która nie do- 
tknęła prawie wcale Europy. 

i; lamy rodzaj przesilenia wywołało ażyotarstwo w 
złocie, którego kurs nagle podnosić zaczęto. W ażyo- 
tarstwie tem było cokolwiek racyonalnej przyczyny. 
Stałe potrzeby Anglii, pomnożone zaprowadzeniem 
waluty złotej w kilku państwach europejskich a 
mianowicie w Niemczech, Szwecji i Holandyi, spra- 
wiały naglejszy niż dawniej odpływ złota z Ame- 
ryki, przewyższający znacznie roczne dopływy z ko- 
palń i wyp'ó-zmi. Podwyższanie więc kursu złota 
do pewnej granicy nie było zupełnie bezzasadnem, 
i ten to właśnie pewien stopień racyoralności w ażyo- 
tarstwie, opierający się na rzeczywistej potrzebie 
zapobieżenia dalszej nagłości odpływu złota do Eu- 
ropy, stał się przyczyną, że i poważniejsze insty- 
tucye wzięły w nim udział i porwane zostały na- 
stępnie w wir przesadnej spekulacji. 

a część przesilenia wpłynęła o tyle na stosun- 
ki kontynentu europejskiego, że za czasów niskiego 
jeszcze dyskonta, zatargowano znaczne ilości złota 
w Anglii. Kiedy więc wiadomość o przesileniu ame- 
rykańskiem doszła do Europy, zamówione wysyłki 
na już były przygotowane i odpłynęły z Liwer- 
poolu. 

Spowodowało to podniesienie dyskonta banku 
angielskiego najpierw z 3 na 4/,, a w ciągu ubie- 
głego tygodnia nawet już na 50/,. Burza zażegnaną 
tymczasem została ; ażyotarstwo w Ameryce upadło, 
pociągając za sobą upadek kilku instytucyj, których 
większa część jednak podług ostatnich wiadomości, 
wykazawszy znaczne aktywa, podjęła na nowo za- 
wieszone na chwilę czynności; niespożyta siła ka- 
pitałowa Anglii zniosła częściowy odpływ złota z 
wielką łatwością, ale podniesienie dyskonta banku 

* angielskiego, nakazane zasadą koniecznej ostrożeo- 

Ści, pozostanie jeszcze na czas pewien, jako spu- 
izna po przelotnem wrażeniu. 

Nie pozostanie też bez wpływu na Europę chwi- 
lowa przerwa w zbożowym handlu amerykańskim. 
Już w czasie ażyotarstwa w złocie ruch handlowy 
miast nadbrzeżnych z głębią kontynentalnej części 
osłabł znacznie w Ameryce, a nstał prawie zupeł- 
nie od chwili pierwszych pojawów przesilenia. Do- 
wóz więc z Ameryki, na który Anglia liczy, spóźni 
się skutkiem tego przynsjmniej o kilka miesięcy, 
nadpływy zboża europejskiego pozostaną dłużej bez 
n współzawodnictwa ze zbożem amerykańskiem i co- 

ny w = az będą przez to oczywiście droższemi, 
niżby były w razie normalnego ruchu w handlu 
zbożowym amerykańskim. Zysksją na tem europej- 
scy producenci zboża, ale targ pieniężny ucierpi. 

Bank Narodowy austryacki ogłosił w ubiegłym 
tygodniu wykaz miesięczny. Wykaz ten jest dowo- 
dem wielkiej stagnacyi we wszystkich kierunkach 
ekonomicznych. Wszystkie pozycye prawie takie 
same dziś, jakie były przed miesiącem. W eskon- 
cie wekslowej okazało się itym razem niezmiennie 
od niejakiego czasu występujące zniżenie się eskon- 
- ty w Wiedniu, a wzrost jej na prowincyach, z cze- 
go się pokazuje, że ruch handlowy i przemysłowy 
mimo chwilowej stagnacyi silniejszy zawsze jest po 
prowincyach, a byłby nierównie jeszcze silniejszym, 
- gdyby nie był tamowany brakiem funduszu eskon- 
towego po filiach bankowych. 

Na zniżkę, którą się ubiegły tydzień rozpoczął, 
wpływały zewnętrzne i wewnętrzne przyczyny. Do 
pierwszych policzyć należy resztę obaw, ogarniają- 
cą jeszcze najlękliwsze umysły względem przesile- 
nia amerykańskiego i niespokojność o wypadek 
końcowej regulacyi miesięcznej w Berlinie. Skoro 
w końcu tygodnia nadeszła wiadomość o podejmo- 
waniu na nowo zawieszonych wypłat przez banki 
amerykańskie i o pomyślnym przebiegu końcowej 

yi miesięcznej w Berlinie, usposobienie na 
giełdzie wiedeńskiej polepszyło się i giełda sobo- 
tnia znacznie się już różniła od poprzednich. 

Z wewnętrznych przyczyn nagłe rzucanie na targ 
akcyj banku franko-zustryackiego niepokoiło gieł- 
dę, a w końcu tygodnia wzniecały znów otuchę 
zapewnienia dobrze zwykle poinformowanych osób, 
że rząd i fuzyonowanie banków, gdzie koniecznej 
likwidacyi nie potrzeba, będzie ułatwiał, i w spra- 
wie z i budowlanemi poczyni ustępstwa, 
których się banki domagają, & nadto jeszcze za- 


raz po zebraniu się Rady Państwa wniesie 0 usta- | go, 


wę uwalniającą wszelkie nowe budowle od opłaty 
podatków na lat trzydzieści. Skutkiem tego oka- 
zała się w akcyach przedsiębiorstw budowlanych 
dążność do zwyżki. 

Mała zwyżka okazała się też w akcyach banko- 


wych; akcye zakładu kredytowego podniosły się z 
217 na 227. 

W akcyach kolejowych dążności były nierówne, 
Akcye kolei Karola Ludwika i kolei państwa po- 
szły w górę, pierwsze z 213 na 21550, drugie z 
338 na 340, inne zaś, jak np. akcye kolei półno- 
enej i lombardy spadały, ostatnie nawet znacznie, 
bo aż na 162. 

Renty, losy i obligi pierwszeństwa nie ruszyły 
się prawie z miejsca dla braku zamówień z za- 
granicy. 


ZE 
Przyjechali do Krakowa od 3 do 5go października. 


HOTEL pod RÓŻĄ: Dr Stanisław Dudziński z żoną 
z Rosyi, Leon Czechowski z córką wł. d. z Przemyśla, 
Stanisław Chmurowicz z Osieka, Józefa Urbanowiczowa z 
synami i Maryan Czechowski właś. dóbr z Poznania, 
Mieczysław Dobrowolski z familią z Petersburga, Zy- 
gmunt Trzciński inżynier z Warszawy, Wiktor Stoły- 
chno z Warszawy, Zdzisław hr. Bogusz wł. d. z Ga- 
licyi, Marya Rychłowska właś, dóbr, Marya Dąbrowska 
i Józef Wierciszewski z Rosyi, Katarzyna Szymańska 
wł. dóbr z Galicyi, Franciszek Bauman pudpułkownik 
obrony krajowej. 

HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM: Wincenty 
Schmidt wł. d. z Krzywaczki , Leszek Meszyński właś. 


dóbr z Dąbrówki, Julian Markowski ob. z Zbyłtowskiej 


Góry, Jan Wróbel ze Lwowa, Edmund Klemensiewicz 
notaryusz z Grybowa, Franciszek Hansch z Myślenie, 
Józef Szamiawski z Warszawy, Józef Compit z Pragi, 
Remuald Rogojski z Przemyśla, Edward Dzwonkowski 
wł. d. z Galicyi, Piotr Kuchciński wł. d. z Kongre- 
sówki, Albina Kibel z Cieszyna, Władysław Kluczycki 
z Przemyśla, Marya Pawłow wł. dóbr z Kongresówki, 
Dr Jan Bielski z Rosyi. 

HOTEL KRAKOWSKI: Marya Czempińska wł. dóbr 
z Kongresówki, Edward Turski z Kongresówki, Stefan 
Buszczyński literat z Drezna, Jerzy Mogilnicki, Helena 
Kotońska z Kongresówki, Sobiesław Gawroński wł. dóbr 
z Litwy, Władysław Bereżecki z familią wł. d. z Wo- 
łynia, Wiktor Kowalski właśc. dóbr z Kongresówki, 
Dr Łucki z Galicyi, Antoni Domański z familią właś. 
dóbr z Kongresówki, Gustaw Dobrzycki akademik z Ro- 
syi, Jan Falkiewicz aptekarz z Poznańskiego, Henryk 
Klimkiewicz z Wiednia, Franciszek Jaworski wł. dóbr 
z Warszawy. 

HOTEL SASKI: Walenty Pawłowski z córką, Stani- 
sław Steczkowski, Anna Puciłowska i Marya Szyma- 
nowska z Warszawy, Antoni Kowalski z Kongresówki, 
Adam Jabłoński z Pradeł, Wiktor Swida z familią z gub. 
Mińskiej, Kazimierz Skirmunt z Krymu, Józef Sedlmayr 
wł. d. z Korzkwi, Władysław Waligórski z Tarnawy, 
Iwan Gorowicz wł. d. z Odessy, Juliusz Jeleńkowski 
z Wiednia, F. Zawadzka z Kijowa, Ł. Horodyski z sy- 
nem wł. dóbr z Kongresówki, X. Serafin Kopystyński 
z Galicyi, Z. Grabowska z familią z Warszawy, Zy- 
gmunt Małachowski z Wołynia. 


Komitet przedwyborczy ściślejszy, ukonstytnowany dla 
miasta Tarnowa, oznajmia życzenie swoje, aby mający 
chęć kandydowania na posła do Rady państwa objawili 
o ile można jak najprędzej zamiar swój ustnie lub pi- 
semuie na ręce podpisanego przewodniczącego. 


"Tarnów 4 października 1878. 
Dr Jarocki przewodniczący, Dr Psarski sekretarz. 


(Nadesłane). 


Wszystkim oRZETM przywraca siłę 
i zdrowie bez lekarstw i kosztów 
Revalescière du Barry z Londynu. 


Żadna choroba nis może sig oprzeć delikatnej Revałescicza 
du Barry, która umwa bez leków i kosztów wszystkie cisr 
ienia żołąd rej” wa, piersiowe, płucowe, ai A 
chy, gracz0ł%%, Don maca źlie 
suchoty, d chawiog, kanzel, niestrawno poz 
bezsenność, ovtabienie, hemoroidy, wodną puchling, febry, 
zawrót głowy, uderzenia, szum w uszach, nudności i wymiot; 
nawot wsród ciąży, diabetes, melancholię, chudnięcie, reuma- 
tyara, gościec i bladaczkę. 

Wyciąg z 15,000 świadecte o wyleczonych chorobach prse- 
syła sig ma kądanie opłatnie. 

„sotywniejsza niż mięso, Resaiesciere josi o 5G razy kanssa 
Bić lekazetwo. W puszkach zawierających 7, fania 1 mir.50 G., 
kt 3 złę. 50 o., 2 funty 4 złr. 50 œ., Bf. 10 zir., 12 ft 20 
she., 841. 36 zir., Biszkopty Revałencióre w paazkach po 2 zir. 
50 a. i 4 zr. 50 o Eevaleeciere chosolatóc w tabliczkach i 
proszksch pa i2 filiżanek 1 złr. 50 centów, na 24 filiżanek 
2 sir 5e cent., na 48 filiżanek 4 złr. 56 cent., w proszkach 
na 120 filiżanek 10 zir., 288 filiżanek 20 złr., 576 filiżanek 
36 «dr. Miejsca sprzedaży: Barry du Barry si Comp. W Wio- 
din, Woalsfechycsze Nr. 6; w Krakowie Jósej Tyawosyński, 
aptekarz, w Stryju D. J. Nussenblatt i Sp. w Tarnowie W. T. A. 
Wielogórski również we masyetkich miastach u znanych apte 
karzów i kupców., 4 Wiedni uskutecznia się przesyłka w różne 
«trony za zaliczke, 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 
osiki 


Depasse telegraficzne. 


Paryż 3 października. Marszałek Mac- 
Mahon wrócił dziś przed południem z Wersalu. 
Pogłoska podana w dziennikach porannych o zwo- 


murs papierów 1 pieniędzy. 


kirmlków 6 października, zadaj tac 

(Wartość kuponów do 7 paźdz.). ea! oki 

srebro nugtryackie za 100 sir.. 11) 75 | 169 50 

Kapony arbr. płatne  „ . 110 — | 109 — 

Buble rosyjskie papier. za 100 rub, || 158 50 | 152 50 

Talay pruskie za 100 tal. . . 170 50 | 169 25 

Dukat austryacki 1 sztuka . 550) 5 40 

Napoleondor 1 sztuka . . . 912) 901 

Oblig. indemn. galic, za 100złr. 26 25| 74 50 

4*/, listy zast. „ " w | 7225| 70 25 

A E E a  : sg | 78 50| 76 50 

51/47/, listy Zst.36-1t.pł. sr. 98 75| 98 — 

W» „ 36-tp.bn|gjig| 91 75| 91 — 

ŚŚ +. „ 18-1t.pł.bn. krak: 92 75| 92 — 
s REC N0.5% 4 > 96 —| 95 — 
10 „hipo, „ „ 100zł Je 85 — | 83 25 

89,  „zakł.kret.wi. „ 100zł, j © | 95 — | 98 50 

f*/, Obl. g.poż.koliwęg., 120zł. 96 25| 23 50 

Losy prem. węg. za 1 sztukę . 80 25| 77 50 

åk. B.G.d.H.i É. z 400/,za 1 szt. 84 —| 80 — 

s E nec; zk B sj 70 -- |265 — 
1 kolei Karola Ludwika zł. 210 |-3 |219 — |216 - 

„ Lwow.-Czem. ,„ „ |142 50 |140 — 

„ w„  Warsz.-Wied. za rb. 60 E 96 50| 95 — 

4), listy zast. Kr. P. I. ser. 100 (> | 96 — | 95 — 

LA . * » x . „ 94 50| 98 50 

5 „ o». »_» za rśr.100 [a | 94 50| 93 50 

40/, „ likwid. Król. Pol. 100 | © 80 -- | 78 50 

Oblig. kolei rumuńsk. tal. 100 37 35 

Wiedeń 4 października, 

50/, zjednocz. dług pańs. bank. 69 80| 6) 85 
Wp „w, STObr. 78 70| 78 50 
„ Oblig. indemniz. niż. Austr. 93 75| 92 75 
5 » » czeskie 93 —| 92 — 
. ` " wogierskie 75 15| 75 25 
: s . Eme 75 74 25 
» » . ukowińskie 74 --| 738 — 
„ » . iedmiogr. 73 50| 78 — 
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łaniu wcześniejszrm Zgromadzenia narodowego, jest 
zdaniem ajencyi Havasa bezzasadną. 

Paryż 4 października. Wielka liczba depu- 
towanych  republikanckich przybyła do Paryża. 
Gaulois zaczął zbierać podpisy pod oświadczenie 
przystąpienia do ligi odwołania się do ludu i pod- 
pisy te kge drukiem, lecz minister spraw we- 
wnętrznych zabronił ogłaszać podpisów. 

BParyż 4 października. Thiers napisał list 
do burmistrza w Nancy i w nim wyłuszcza przy- 
czyny, dla których nie przybędzie do Nancy i przy- 
pomina nieprzewidywane przyjęcie w Belfort, któ- 
re dało powód do oskarżania go o agitatorstwo. 
Nie należy użyczać nowego pozoru oszczerstwom. 
Niewątpliwie wypada pewnemi potwarzami gardzić 
i niewątpliwie w kraju nawykłym do wolności po- 
zwalaną jest agitacya w chwili, gdy nie pytając 
Francyi o zdanie, odważają się rozstrzygać o jej 
losach. Thiers przypomina, że go obwiniano o na- 
ruszenie paktu w Bordeaux, gdyż przedkładał nie- 
zbędne projekta ustaw i woła: „Dziś bez manda- 
tu, bez pełnomocnictwa, pod nieobecność Zgroma- 
dzenia „narodowego układają się o całą przyszłość 
Fraucyi, którą nam kążą potem podpisać niemal 
bez dopuszczenia obrad a przedewszystkiem bez 
odwołania się do kraju, który to najbardziej ob- 
chodzi i który jest jedynym prawym wszechwładz - 
cą. To co nazywają w Ameryce i Anglii agitacyą, 
byłoby w obecnych okolicznościach odpowiedniem; 
ale nie potrzeba żadnej agitacyi w interesie Repu- 
bliki, jedynej formy rządu, która jest zdolną zje- 
dnoczyć stronnictwa szeroko rozszczepione, która 
sama jedna może z powagą odzywać się do demo- 
kracyi i która przywróciła we Francyi wszystko: 
porządek i armię, odkupiła zajęte ziemie i zabli- 
źniła wszystkie rany, wyjąwszy tych, jakie wojna 
zadała. Będziemy musieli bronić nie tylko Repu- 
blikę, ale wszystkich praw Francyi, zasad r. 1789, 
chorągwi trójbarwnej, a to nie samej jedynie cho- 
rągwi, lecz oraz istoty tych rzeczy, które ta 
chorągiew osłania, a bez której kontrrewolucya 
byłaby najhaniebniejszem i najbardziej. oburzeją- 
cym kłamstwem. Wszystkiego tego bronić musimy 
nie środkami, dającemi się zbyt łatwo wykrzywić, 
ale zimnym, silnym rozumem; położenie kraju tak 
groźne wymaga przezorności“, W końcu mówi 
Thiers, że przybędzie do Nancy, jeżli kryzys prze- 
minie i gdy będziemy mogli bezpiecznie i spokoj- 
nie cieszyć się oswobodzeniem kraju. 

Haga 4 października. Jenerał-major Wei- 
tzel mianowany został ministrem wojny. 

Augsburg 5 października. Gaz. Augsbur- 
ska donosi, że na wniosek całego ministeryum 
król Ludwik zwołuje sejm bawarski na d. 4go 
listopada. 

Niedyolan 3 października. Książę Karol 
Pruski przybył tu z żoną i przyjmowany był przez 
władze, poczem odjechał do Monza. 

Eondym 4 października. London - Gazette 
ogłasza dalsze odroczenie parlamentu do 16go 
grudnia. 

Londyn 4 października. Bióro Reutera do- 
nosi, że według wiadomości nadeszłej wczoraj 
przez Melbourne (Australia), na wyspach Fidżi (na 
oceanie Spokojnym) wybuchły zamieszki. Ludność 
biała uzbroiła się i odmówiła płacenia podatków. 
Konsulowie angielski i niemiecki starali się pośre- 
dniczyć. Kapitan stojącego tam okrętu wojennego 
angielskiego zakazał odezwą wszystkim poddanym 
angielskim zbroić się. 

Madryt 3 października. Według urzędowych 
doniesień przebywa w Estelli 14,000 Karlistów. 
Jenerałowie Moriones i Santa Pau wyru- 
szają przeciw Karlistom stojącym w okolicy Bil- 
bao; jenerał Ansetegny utrzymuje związki na 
morzu z miąstem San Sebastian. Starcie jest 
bliskie. 

Belgrad 5 października. Jedinstwo donosi, 
że prezes ministrów Rystycz i szef policyi znajdo- 

i się j w kaplicy jeneralnego konsulatu 
austryackiego na nabożeństwie z powodu imienin 
Cesarza Imci Franciszka Józefa, a następnie zło- 
żyli konsulowi powinszowania. Przez ten czas mu- 
zyka wojskowa serbska grała przed konsulatem. 

Nowy Work 3 października. Giełda uspo- 
koiła się. Jay i Cooke oświadczają gotowość 
oddania całego majątku prywatnego wierzycielom, 
jeśli im będzie wolno utrzymać firmę nadal i pro- 
wadzić czynności. 


„a 


Walka wyborcza jest ciągle głównem zajęciem 
dzienników wiedeńskich. Nieprzynosi ona chluby 
stolicy, pisze list nasz wiedeński. O tem aż nad- 
to przekonywa polemika, jaka się nawet w orga- 
nach tego samego stronnictwa odbywa. Bo darmo, 
my niemożemy łudzić się, aby się rozbijało stron- 
nictwo mające dziś przewagę, w kwestyach, które 
nas obchodzą. Cóż nam z tego, że przedmiot ich 
patryotyzmu ma być różny — że „starzy są pa- 
tryotami austryackimi, A „młodzi“ niemieckimi, 
skoro mamy nieszczęście, że słowo „patryotyzm* 
wydaje nam się tak jednym jak drugim całkiem 
obce; że patryotyzmowi ani jednych ani drugich 
zaufać niezdołamy, bo patryotyzm tego stronnictwa 
ma tylko dwa bodźce: chęć władzy i interes. Cóż 
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nam z tego, że się różnią i kłócą w jakichś swo- 
ich interesach, że „młodzi* radziby swym wpływem 
wpływ „starych* zastąpić, kiedy są zawsze razem, 
i wpływ swój zespalają, skoro tylko sprawa nam 
przeciwna się toczy, to jest, kiedy trzeba przema- 
wiać za centralizmem lub przeciw religii. To też 
i wybory dostarczają skazówek kierunku antireli - 
gijnego w przyszłej Radzie państwa, o jakim nikt 
już wątpić niemoże, chybaby umyślnie oczy zamy- 
kał. Cóż innego jak skazówka i to bardzo wyra- 
żaa, w owej reklamie wyborczej, jaką sobie robi 
centralista p. Kaiser, oświadczając, że skoro do. 
Izby wybranym zostanie, postawi zaraz wniosek 
„o zabór dóbr kościelnych.“ Jeżeli takie oświad- 
czenie ma pozyskać głosy wyborców, czyli że na 
gruncie wyborczym antikościelna znajduje się kwe- 
stya, niewskazujeż to bardzo wymownie, czego po 
kierunku większości Rady państwa pod tym wzglę- 
dem oczekiwać mamy? Niejestże to przestrogą, jak 
w wyborach wobec tych symptomatów postępowa 
mamy? Symptomatom tym się niedziwimy, dziwi- 
my się tylko, gdy się spotkamy ze zdaniem, że 
obrona religii w Radzie państwa może być zby- 
teczną, albo z obawą, aby za daleko nie szła. | 

Minister Delbriick, prezes Rady Związku nie- 
mieckiego i kancelaryi niemieckiej, wyjechał w 80- 
botę do Wiednia, gdzie zabawić ma tydzień. Po- 
byt tam jego nie ma zapewne znaczenia polity- 
cznego, albowiem minister ten zajmuje się tylko 
stosunkami państw niemieckich należących do 
Związku, a żadnego bezpośredniego nie wywiera 
wpływu na politykę zagraniczną. Nie miałby prze- 
to podstawy do traktowania w Wiedniu spiaw po- 
litycznych, skoro Austrya do Związku niemieckiego 
nie bilean, i i 

Półurzędowa Nordd. allg. Ztg, która nie inaczej 
wyraża się o naczelnikach duchowieństwa katoli- 
ckiego jak z szyderstwem i butą, znamionującemi 
spanoszonego dorobkowicza politycznego, zapowi 
dziś, że to nie dosyć, co dotąd już zrobiono dla 
poniżenia kościoła. Nie należy mniemać, powiada 
ona, aby rząd w czemkolwiek ustąpił, i sądzi, że 
biskupi poznają w końcu, iż w Prusach korona 
niemoże przegrać bitwy. Prusy nie będą się trzy- 
mały potrzeb i żądań biskupów albo Papieża, ale 
pójdą za tradycyą swego domu królewskiego od 
czasu, jak Hohenzollerny władają w Brandeburgii 

Słowa te są skazówką dalszych kroków przeciw 
katolicyzmowi. Tradycyą Hohenzollernów było zaś 
złamać śluby zakonne i lennicze i użyć protestan- 
tyzmu za szczebel do politycznego wzniesienia się, 
zabrać Szląsk, dzielnice saskie, ziemie polskie, nad- 
reńskie a wreszcie całe północne Niemcy, a połu- 
dniowe pod swoje poddać rozkazy. 

W Wrocławiu, gdzie nowo mianowany biskup 
starokatolicki Dr Reinkens był profesorem uniwer- 
sytetu, a zatem stosunki jego są znane, utrzymu- 
ją, że jutro złoży on w Berlinie przysięgę. Świad - 
kami mają być kanonik bar. Richthoffen z Wrocła- 
wia, który wykluczony z kościoła został przez bi- 
skupa wrocławskiego, i profesorowie uniwersytetu 
Elvenich, Weber i Schnólders. 

Dzienniki pruskie pozazdrościły jak się zdaje 
angielskiemu Daily Newa, który jak wiadomo, 
rozwiązanie ostateczne sprawy monarchii Henryka 
V we Francyi tak szczęśliwie jenerałowi jezuitów 

wierzył. Czyby watpily, aby O. Beckx mógł so- 

ie z br. Chambordem dać radę, też chodzi 

im o lepsze w śmieszności, ale wysyłają mu na 
sukurs... szlachcica polskiego. Donoszą, i to na 
seryo, że jeden ze znaczniejszych obywateli po- 
znańskich udał się do Frohsdorff, aby zwrócić u- 
wagę króla na sprawę polską, naturalnie na przy- 
wrócenie niepodległości Polski, ni mniej ni więcej. 
Podają nazwisko naszego posła, a jeżeli go nie 
powtarzamy, to dla tego, że jest trzech braci tej 
rodziny, czekamy więc, aby dzienniki pruskie zde- 
qdowaiy się, który z nich w tej misyi poje- 
ch 


Pozostaje spytać się, w jakim celu ów wymysł ? 
Daily News w bredni swojej miały jezuitów na 
oku iich niesłychane intrygi a jeszcze niesłychań- 
szą potęgę, którą skruszyć wypada tronom i lu- 
dom. To było wyraźne. Ale gadka o polskim szla- 
chcicu? Czy przeciw Polakom wymierzona? Kogóż 
ma to przestraszyć? czy rządy zaborcze Bismarka, 
Gorczakowa lub Andrassego? czy opinię publiczną 


przeciw Polakom podburzyć? Czy w Europie, czy indemoiz - 
obrotu .130'—-— Akcye anglo-banku 165 50 
Akoya kolei rządowej 335>— — Akocye kolei siedm. 


we Francyi? Ma ona podobno zbyt wiele zdro- 
wego rozsądku, aby wiadomość ta mogła co 
więcej prócz śmiechu w niej wzbudzić. Czy 
w końcu ma to być tylko ironia, aby sprawę 
monarchii we Francyi w śmieszność obrócić? 
Ależ wtedy cel zupełnie chybiony, bo niemożna 
większej i świetniejszej zrobić reklamy dla monar- 
chii we Francyi, jak wskazywać, że z jej spra- 
wą łączą się wszystkie sprawy w Europie, któ. 
re się na idei prawa i uczuciu sprawiedliwości o- 
pierają, i protestują przeciw sile i gwałtowi. 

W formie listu do burmistrza w Nancy, Thiers 
zebrał razem wszystkie zarzuty, jakie stronnictwo 
republikańskie robi obecnemu rządowi, a miano- 
wicie, iż ten osłania zamach stanu, do którego spo- 
sobi się stronnictwo rojalistyczne. Thiers staje na 
punkie wyjścia z r. 1789, ZŁ, przecież niebył 
erą republiki, lecz tylko zawiązkiem nowoczesnej 
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monarchii konstytucyjnej a obstaje za utrzymaniem 
Republiki, jako jedynej formy rządu, na której po- 
lu zwaśnione partye dają się pojednać. Mniema on 
zapewne, że mógłby zaspokoić i Gambettę i rady- 
kalistów i komunistów, a jednak powinienby się z 
mowy Gambetty w Perigueux przekonać, że stron- 
nictwo radykalne uważa go za kurtynę mają- 
cą je osłonić, dopóki wszystkie przygotowania 
nia ukończone, i nie zadzwoni sufer na 
znak, że widowisko zaczyna się. W głosowaniu 
powszęchnem widzi Thiers jedynego regulatora 0- 
pinii publicznej, nie pomnąc, że głosowanie to da- 
ło panowanie dwa razy Napoleonowi IM, a rządy 
jego to jest Thiersa, nie na mocy głosowania po- 
wszechnego powstały. 

Nie wiemy za prawdę, komu wierzyć, czytając 
doniesienia z Hiszpanii. Kiedy bowiem bióro Reu- 
tera zapowiada bliskie poddanie się Kartageny, ad- 
mirał hiszpański Lobo nie jest w stanie zapobiedz, 


ć|aby okręty republiki Murcyi, które uwolnione zo- 


stały przez obcych admirałów, „Vittoria“ i „Al- 
mansa* nie wyruszyły na zdobycie Walencyi, sko- 
ro napad na Alicante nie powiódł się. 

Gabinet holenderski znalazł przecież po długiem 
szukaniu ministra wojny, który bierze na siebie 
prowadzenie dalszój wojny na Sumatrze. Anglis z 
swoją wyprawą na zachodnich brzegach Afryki po- 
kazuje, że w Europie coraz mnićj dla nićj roboty. 
Rząd angielski prowadzi wojnę z Aszantami, któ- 
rzy zaopatrują się w broń i amunicyę w Anglii! 


Ostatnie depesze telegraficzne „Özasu“ 


Faryż 5 października. Na wczorajszem ze- 
braniu członków prawicy wyznaczono komisyę spe- 
cysloą w celu ułożenia programu, któryby zape- 
wni} wspólne działanie grup prawicy. Członkami 
tej komisyi mianowani są: Changarnier, Audiffret- 
Pasquier, Larcy, Combier i Daru, którzy repre- 
zentują wszystkie odcienia prawicy. Skoro komisya 
ukończy prace swoje, przedłoży je biórom. Dalej po- 
stanowiono, że deputowani prawicy niemają się 
zebrać we czwartek w Wersalu po posiedzeniu komisyi 
nieustającej. Journal des Débats mówi, że z po- 
wziętych uchwał zdaje się wynikać, że wcale nie 
o to będzie chodzić, aby w komisyi nieustaj 
postanowić wniosek względem przyśpieszonego zwo- 
łania Zgromadzenia narodowego. 

Paryż 6 października. L'Union potwierdza 
wiadomość, że pod względem chorągwi nie przyszło 
jeszcze do porozumienia. Zamiar wcześniejszego 
zwołania Zgromadzenia nącodowego: Sapias Z&+ 
niechany. Hr. Rémusat przyjął kandydaturę re- 
publikancką w Tuluzie. 


Rzym 6 października. Papież zapytany przez 
wielu katolików, kiedy sprawa jego odniesie tryumf, 
6 afro jak zapewniają: Nie oddajmy się 
żadnym złudzeniom, epoka ta, mówiąc po ludzku, 
jest jeszcze odległa. Papież ma się wybornie. Opi- 
nione donosi: Król sankcyonował ustawy © reor- 
ganizacyi armii, o iale militarno territoryalnym 
kraju i o przedmiotach należących do zakresu mi- 
nistra wojny. Hr. Rasponi ma stanowczo objąć 
prefskturę w Palermo. Cholera ustaje także i w 
Neapolu. 

St. Gallen 5 października. St. Gallener Ztg. 
żąda od biskupa tutejszego zrzeczenia się ju- 
ryziykcyi nad kantonem Appenzell, włąsnowolnie 
przydzielonym do tego biskupstwa, w 
bowiem razie rząd szwajcarski orzecze opróźnienie 
biskupstwa w St. Gallen. i 


Biurem. Wiedeń. dnia 6 paźdz. godź. 2:50. 
4, zjadn. dług banka. 6915 — Zjada. 
oblig- w srobcze 7825 — Losy a r. 1862 
10125 — Akoya‘ backu 963 — -— Akapo kiedy- 
twe 22250 — Loadyn 118—. — Sre>co 107 25. 
Dukat — — —, Lombardy 157:50 — Loty; s © 
o - austr. 56— — 


— Obli 


—'—. — Akoye kolei Rudolfa 157 50. — Tram- 
way 201 —. — Akocye banku budowy 66:50. — 
Akaye kolei wschodn. 67— — basku an- 

y-wggiersk, 4450 — Akoye kolei zjedu. 

ogy tureckie 61:50. — Losy prem. 
Akoye kolei Kaszycko- i y kolej. 
ces. Elżbiety 219— — kolei półn. zach. 
198 50. — Akcye franko-węgiersk. 38—. ? 
austr. bank. 68:—. — Akcye nowego wii jego 
Towarzystwa Tramway — —. 


Usposobienie giełdy: stałe. 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Anteni Kłobukowski. 


Lwów 3 października 


Dukst holenderski 
„ Cesarski 


indemn. bez ponów | 
kolei nacz b. k. 2 
„ _ lwowsko-czernio. 

banka hipoteom. gal. a 


Obligi 
Akcje 


Warszawa 3 październ 


Listy zastawne 1 ser. rub. 
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Podziękowanie. 


Nie wiedząc innego sposobu okazania wdzięczno- 
ści Wmu Drowi Krydzie z Krakowa, oraz Wmu 
Drowi Górskiemu z Mielca, za uratowanie nam 
dwauletnićj córeczki od nieoehybnćj śmierci, składa- 
my publiczne dzięki obu tym zacnym mężom za ich 
troskliwość i poświęcenie. 

Czorsztyn 3 Października 1873 r. 

(1837) Kołodziejscy. 


(Obwieszczenie. 


L. 24120 (1884) 


W celu zapewnienia dostawy mebli 
i pościeli do kwater oficerskich ną czas 
od lgo Stycznia 1874 r. do końca 
Grudnia 1876 r. oznacza się dla przed- 
siębioreów termin na dzień 10 Paź- 
dziernika 1873 r. w godzinach między 
10tą a 12tą przed połudnem do skła-. 
dania ofert na pismie w Ratuszu miej- 
skim w biórze Wydziału V Magistratu. 
Główniejsze warunki dostawy są na- 
stępujące : 
I. Za meble, sprzęty i pościel usta- 
nawia się ceny w kwotach miesięcznych : 
a) za każdą pojedynczą sztukę me- 
bli, do kwater c. k. oficerów szta- 
bowych dostarczonych, bez wzglę- 
du na ich nazwę, płacić będzie 


gmina po. 30. cen: 
b) a do kwater oficerów niższego 
stopnia po m resah GLEA 
c) za kompletną pościel oficerską 
po . . . złr. 1 cen: 75 w. a. 
d) za każdą sztukę sprzętów dla sług 
po . . . — — cen: 5 Wea. 
e) a za kompletną pościel dla sług 
po . . . — — cen: 20 w.a. 
miesięcznie. 


IL Ubiegający się o to przedsiębior- 
stwo ma w dniu 10 Października br. 
w godzinach od 10 do 12 przed po- 
łudniem w biórze Wydziału V. Ma- 
gistratu złożyć na ręce komisyi dekla- 
ratyę opieczętowaną, na papierze mar- 
ką za 50 cen: ostęplowanym napisa- 
ną, w wadium w kwocie 200 .złr. w. 
a. zaopatrzoną i własnoręcznie podpi- 
saną, w której literami wyrazi, jaki 
procent z należytości powyżej wymie- 
nionych tytułem rabatu odstąpić jest 
gotów. 

I. Złożone deklaracye w dniu rze- 
czonym na posiedzeniu Sekcyi V. Ra- 
dy miejskiej otwartemi zostaną, a po 
wyborze jednej z. nich, którą Sekcya 
V. za najkorzystniejszą uzna, wadium 
w niej być mające zatrzymanem, / zaś 
wądia do nieprzyjętych deklaracyj do- 
łączone oferentom zwrócone będą. 

TV. Deklaracye, któreby różne pro- 
centa od każdego gatunku «wymienio- 
nych powyżej sprzętów..i .wogóle.. inne 
warunki dostawy obejmowały, niż te, 
które na terminie odczytane zostaną, 
jak również deklaracye później złożo- 
ne wcale uwzględnione nie będą. 

Bliższe warunki dostawy i wykaz 
kassowy należytości w ostatnich trzech 
latach za dostawę mebli zapłaconych 
w godzinach urzędowych w Biórze'Wy- 
działu V. Magistratu przejrzeć można. 


Z Magistratu kr. gł. m. Krakowa. 


Kraków d 1go Października 1873.| jeż Biuro centralne wiedeński 


Poszukuje się Kamerdynera. 


Bliższa wiadomość w Rynku pod Nr. 23 
na Iszem piętrze. (1885-1-3) 


Koncypient 


adwokacki, z praktyką sądową, poszukuj: 


posady. 
Adres L. @. Kraków post. rest. (1863-1-3) 


P. BOYER na ulicy Taranne, t4,jSłuży do użycia osobowy..pociąg Wr. h ; Ę P 
godz. 5 min. 5 zrana ze Lwowa odchodzi, i wydane im będą bilety ważne 
na REP” czternaście dni BĘ, po następujących zniżonych cenach: 


w Paryżu. 


saun NONA 


Woda z rośliny zwanćj miodownikiem karmeli- 
okim, nagrodzona medalem „na powszechnój wysta- 


wie w Londynie w r. 1862. Środek ten-powszechnie 
znany i używany w Paryżu przeciw: eheolerze, 
apopieksy0omt; gparaliżowaniu 
zemdlemiom, migrenom; beleści i 
rźnięciu w żołądku; miestrawności 


it. d. 
Skład główny w Krakowie w aptece p. Tranczyń- 
skiego, Pack ionis w aptece p. P. Mikolascha 
w Brodach w aptece p. Kullaka. (1267-17-) 


Skutek leczniczy f 
Balsamu Milfingera “) 
Przez dłuższy czas cierpiąc okro- 
pnie na reumatyzm i gościec i uży- 
wszy bezskutecznie wszelką pomoc lên 
karską, spróbowałem Balłsamu Bil- 
fingera, którymnie wprzeciągu 8 dńi 
2 mych cierpień zupełnie uleczył. 
Dziękując zatem wynalazcy tego 
balsamu, polecam każdemu używan 
balsamu Bilfingera przeciw reu 
tyzmowi. (1858-1-2) 
Nisza w Listopadzie 1871 r. [= 
Wilde, listonosz wiejsią?? 
*) Do nabycia w Krakowie u Dr. Sawi- 
| czewskiego. d 


| DByrekcya ruchu. | UB" LZS; ga 
Odpowiedzialny rządca Drukarni Jósef Łakociński. 


Qzcionkami Drukarni Leona 


Obwieszczenie. 


L. 505 (1740-3-3) 


Zwierzchność gminna miasta Wojni- 
cza w Starostwie Brzeskiem” podaje ni- 
niejszćm do powszechnej. wiadomości, 
że w celu wypuszczenia „prawa. .propi- 
nacyi miejskiej w: trzechletnią dzierża- 
wę a to od igo stycznia 1874 
do 3Aigo grudnia 1876 òd- 
będzie się publiczna licytacya , w kan- 
celaryi urzędu gminnego w Wojniczu 
na dniu 16go października 1878 roku. 

Cena wywołania wynosi 2756 złr. 
80 ct. zaś Vadium 276 złr. 

Warunki dzierżawne będą przed roz- 
poczęciem licytacyi ogłoszone, wolno 
one jednak i przed terminem w tutej- 
szym przejrzeć archiwum. 


Wojnicz d. 21 września 1873 r. 


oś. p. Maryi Lanckó- 
ronskićj, zmarłćj na Podolu 


w Marcn 1872 roku, pozostały: 


spadek może być odebranym po 
złożeniu dowodów :prawa do niego. — 
Adres: 8, Gajewski w Rudzie, na 
Kamieniec Pod., gubernia Podol- 
ska w Rosyi. (1744-2-3) 


Mieszkania do najęcia 


słą w kamienicy Bałwańskiego Nr. 23. 
(1197-3-3) 


0. k. Notaryusz 


Michał Sawicki) 


otworzył kancelaryę w Hbubiecku. 
(1844-2-3) 


p a 


CZAS z Wtorku 7 Października 1878, 


Wypożyczalnię nut 


znacznie powiększoną i w najnowsze utwory zaopatrzoną pod 


bardzo korzystnemi warunkami poleca 


Księgarnia S. A. Krzyżanowskiego 
i w Krakowie, Rynek Ñr. 30. 
NE" Warunki rozsyłają się na żądanie bezpłatnie. 


s % j FAFT ; W RI TT jr ID 
ROB BOYVEAU LĄAFFECTEUR. 
Jestto Syrop roślinny czyszczący krew bez rtęci (merkuryuszu). Leczy odziedzi- 
czoną ostrość krwi, oczyszcza ciało z żółci i zepsutych humorów, jest bardzo sku- 
teczny w skrofulicznych słabościach, silnych boleściach w czasie porodu, uporczy- 
wych liszajach, wyrzutach syfilitycznych, świerzbie, zadawnionym reumatyzmie, 
wysypce u kobiet w wieku krytycznego przejścia, nabrzmienia gruczołów, chorobach 
zaraźliwych nowych lub zadawnionych bardzo uporczywych. 

Dostać można w Krakowie w aptece R: Trauczyńskiego i w aptece Wiktora Redyka, — w Rze- 
szowie u p. Schaitera, — w Warszawie w Składach materyałów apteczn. pp. Gallego, Spiessa i Mro- 
zowskiego, — w Brodach w aptekach pp. Kullaka i Franzosa, — w Poznaniu w aptece Dra Mankie- 
wicza, — w Kijowie w składzie materyałów apteczn. braci Marchiczyk, (1276-38-22) 

MG" Skład główny w Paryżu przy ulicy Richer Nr. 12 u p. Giraud rue de St. Gervais. 


żelazisto -jodowe, niepodlegające rozkładowi, 
potwierdzone przez paryzką Akademię w r. 1850, 
zamieszczone w r. 1866 w Formularzu legalnym francuskim, w Kodeksie itd. 


Łącząc w sobie własności jodu i żelaza, Pigułki te używają się specyalnie i szcze- 
gólnie przeciw słabościom skrofuliecznym, w pierwszych początkach 
suchot, w osłabieniu organizmu jak również we;wszystkich wypadkach, gdzie 
idzie © działanie na krew; w blędnicy, niedostatku lub braku re- į 
gularności, dla przywrócenia bądź normalnej obfitości krwi, bądź dla wywołania i uregu- 
lowania peryodycznego jéj odpływu. 

UWAGA. Jódan żelaza nieczysty, albo-taki, co ulega rozkładowi, jest środkiem lekar- 
skim wątpliwym i drażniącym. Jako dowód czystości i autentyczności 24 Q 
prawdziwych Pigułek Blancarda wymagać należy, aby Ź 22209 273) 
kaźdy flakonik nosił pieczątkę ze srebra reakcyjnego (ar- al a ALS 
gent reactif) z własnoręcznym podpisem wynalazcy, na etykiecie C->T 3D 
zielonéj jak obok: aptekarz, rue Bonaparte, 40 w Paryżu. 

W Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego, — we Lwowie w aptece p. P. Mikolascha. 

(1248-9-10) ; 


neč 


est PERSANE MAh aa S NA 


Kolej galicyjska 


uprzyw. 


Karola Ludwika. 


Z powodu wiedeńskićj wystawy powszechnej odchodzą 

re z KRAKOWA do WIEDNIA æ 

w dniach 4, 4, 8, ff, 15, 48, 22, 25 i 29 
Pazdziernika r. b. 

éj wystawy dla podróży i pomieszkań Zabezpieczenie na wypadek 


zaprowadzone 


osobne pociągi osobowe, 


które z Krakowa o godz. 5 min. 55 popołudniu (czas pragski) odcho-|„s 
dzą, a następnego dnia o: godz. 5 min. 9 do Wiednia przyc 


P. T. podróżnym, którzy ze Lwowa, Gródka, Przemyśla, Jarosławia, Łańcuta, Rze- 
BAU de MELISSE des CARMES |szowa, Dembicy, "Tarnowa i Bochni do tych osobnych pociagów przyłączyć się zamyślają, 


Z Bochni do Wiednia i 
„ Tarnowa do 
„. Dembicy 

„ Rzeszowa 

„ Lańcuta 

» Jarosławia 
» Przemyśla 
» Gródka 

» Lwowa 

„ Ułoczowa 
» ‘Tarnopola 


„ Podwołoczysk ., 
„ Brodów | 


383.93 883 3 
913 3 3 3 7 3 3 


RJ 


7 "m 


P. T, podróżnym zaś, 


4, który na oznaczonym dniu o 


napowrót II. kl. 19 zir. 52 c. INE. kl. 13 zir. 02 
” » o» 21 „ 24 , , » 14 19 
» 95". 22 „69 „ y » 15 „14 , 
» no» 24 „74, 3 » 16 „ 49 , 
$ EST E rA „» 16 , 97 , 
» » n 26 „ 98 „ , NE CARE 98 ,, 
» „ o» 28 > 51 NYM » 19 „ 00 , 
» » » 31 » 36 m9 " 20 », 89 » 
n » on 38 >» 78 , » » 2i » 84 U) 
» » » 36 , 08 „ , » 24 „ 04 , 
s „ BARR uj DOi aeea BEE, 0-4 
7 OT MEDAO s. 065, AOC 
i BAWIE || SEE 80 .„ > „ 24 ,„ 53. 


jadącym ze Włoczowa, Tarnopola, Podwoło- 


czysk i Brodów służy do użycia pociąg Wr., ©, a względnie Nr. 1% poprzedzają- 


cego dnia. 


Lwów w Październiku 1873 r. 


(1882) 


Passkowskiego. 


(1675-2-3) 


Paweł Niedzielski | (śm włók dobréj ziemi 


w Bochni 
zaleca świeży transport 


Herbaty prawdziwej rosyjskićj 
Strzelb Dreysego belgijskich 


odtyleowych, Rewolwerów i Przyborów 
myśliwskich. (1745-2-6) 


Prawdziwe 


Pigułki Morisona. 


ae by a ze środków czyszczących i przeczyszCza 
jących krew we wszelkich słabościach złego przy: 
miotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach skór- 
uych i zepsuciu krwi. (1256-19-) 

Skład główny w Paryżu u p. Arthaud: Monlin 
aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w Krako- 
wie w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w Ryn- 
ku głównym. 


Wystawa powszechna 
1873 

We środę 8 październ. iw każdą środę 
odchodzić będzie wiecz. o godz. 7. min. 10 

osobny pociąg 

z BGńrakowa do %iednia 

Do pociągu tego wydawane będą w 
Krakowie i na wszystkich innych sta- 
cyach kolei północnej Ces. Ferdynanda 
bilety jazdy 2 i 3 klasy ważne na 14 
dmi a obnażone blisko o 500/,. Pakunek 
do 50 funtów woloy jest od opłaty. 

Mieszkania 
wynajmować można tak przez podpisa- 
ne biuro centralne, jakoteż przez urzędni- 
ków tego biura jadących z pociągiem, 
po cenie od 75 kr. do 2 złr. 30 kr. za 
osobę i za dzień. 

Ceny jazdy i wszelkie bliższe szczegóły 
oznaczone są w ogłoszeniach znajdują- 
cych się na wszystkich stacyach. 

Biuro centralne wystawy pówszechnej 
dla podróży i mieszkania w Wiedniu IX 
Lichtensteinstrasse Nr. 9.  (1800.12-) 


jest do sprzedania w całości 


lub częściowo w powiecie Miechowskim 
o 8 mil od Krakowa. — Wiadomość 
w Krakowie przy ulicy Szpitalńćj pod 
Nrem 405 u Żukowskiego. 
(1794-3-3) 


Zdolny Subjekt 


potrzebnym jest do 
HANDLU BŁAWATNEGO 


Henryka Schwarza 


w Krakowie. 
(1755-2-3) 


Mam zaszczyt uwiadomić Szanowną 
Publiczność, iż otworzyłem w Krako- 
wie przy ulicy Ś. Anny pod L. 191 
(wchód przez podworzec) 


w wybornych gatunkach, sma- 


cznych i naturalnych 
jakoto: 
Wino austryackie białe i czerwone 
„ . węgierskie z: M 
5 „tłuste, stare i tokajskie 
„ francuskie białe i czerwone 
„  reńskie 
„ hiszpańskie 
Szampan krajowego wyrobu 
Koniak 
Zwraca się uwagę Szanow. Publiczności na 
Rum wyłącznie jamaika 
Skład domu Becker aud Jung w Londynie. 
Jak dawniej było mojem staraniem 
odznaczyć się wyrobami doskonałemi, 
tak i teraz otworzywszy handel win 
będę znowu kierował się temi samemi 
zasadami, t. j. przy cenach miernych 
dostarczyć Szanownej publiczności win 
dobrych. (1533-5-) 


Bogdan Hoff. 


Galic. Ogólne Towarzystwo Ubezpieczeń. 


m z 


Reprezentacya Galicyjskiego Ogólnego Towarzystwa Ubez- 
pieczeń ma zaszczyt podać do powszechnej wiadomości, że 


Inspektor Pan L. A. Silberstein 


objeżdżając obecnie okrąg Wielkiego Księstwa Krakowskiego; 
jest upoważnionym przedewszystkiem do zawierania układów o 


ubezpieczeniu na życie 


z Szanowną Publicznością. 
(1742) 


ibyrekcya. 


galicyjskie Ogólne Towarzystwo Ubezpieczeń. 
Kapital akcyjny 2000000 zir. wa. 


śmierci. 


Przykład: Ojciec liczący 35 lat, płacąc miesięcznie złr. £ 
30 c. zabezpiecza kapitał złr. 1000, który po 
Śmierci będzie wypłacony pozostałćj rodzinie. 


wszelkiego potrącenia, gdy 


pierwszą ratę premii. 


Zabezpieczona suma wypłaca się nawet i w tym wypadku 
śmierć zabezpieczonego nastąpi 
zą |zaraz po zawarciu układu, choćby nawet zapłacono. dopiero 

0 Za. i 


Wypłata zabezpieczonego kapitału usku- 
tećznia się również bez potrącenia i w tym 
razie, gdy przyczyną śmierci nie była zwy- 
kła słabość, lecz cholera lub jaka inna zaraza. 
ibyrekcya: we Lwowie, ulica Skarbkowska 1. 2 IL piętro. 

Godziny urzędowe: 9—1 i 3—7. 


płatnie franko. 


(WL 


ANTONIEGO 16. KREBSA w Wiedniu, Wolcile Nr. (i. 


poleca swój zopełnie zaopatrzony skład 


MEĘ" wszelkiego rodzaju broni palnej. "Bf 


Szczególnie bogaty wybór strzelb odtylcowych dopo- 
lowania, systemu Zancasterai Lefaucheww, tudzież rewolwerów 
j obu wymienionych systemów od najzwyklejszych aż do najlep. gatunków.+ 
i Również są na składzie potrzebne do tychże naboje do wszel- g 
kich rodzajów broni zaopatrzonych powyższą firmą, niemnićj także 
DĄ wszystkie gatunki przyborów dla myśliwych, części /ji 
składowe broni dla ruśnikarzy itd. w najlep. gatunku i wyborze. gf 


ciFilia w iśrakowie, ulica Sławkowska. 
„|Prospekta na żądanie P. T. Publiczności odsyła się bez- 


(1355-9-12) 


Broni 


(3320+10-12) 


